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Bezapelacyjne zwycięstwo
partii konserwatywnej

było wyników jedynie z ostat-

prasowejNa konferencji

konserwatyw-

TEl

[WIELKOPOLSKI

LONDYN (PAP,
Ostatni komunikat oficjalny o podziale mandatów w wy­

niku wyborów brytyjskich, nadany o godz. 21,15 głosił, że 
konserwatyści zdobyli 363 mandaty, labourzyści — 257, libe-

Miliony obiektów 
objętych zostanie 
inwentaryzację

Przygotowywana od dawna 
akcja powszechnej inwentary­
zacji środków trwałych, którą 
podejmuje nasza gospodarka, 
wchodzi obecnie w stadium 
bezpośredniej realizacji.

Akcja ta obejmie ok. 40 tys. 
przedsiębiorstw państwowych 
i spółdzielczych o ogólnej ilo­
ści kilkudziesięciu milionów 
obiektów podlegających za­
ewidencjonowaniu.

Powszechnej inwentaryzacji 
podlegają — w myśl uchwały 
Rady Ministrów — budynki, 
budowle, maszyny i urządze­
nia techniczne oraz środki 
transportowe przedsiębiorstw 
państwowych, działających na 
zasadach rozrachunku gospo­
darczego, oraz przedsiębiorstw 
spółdzielczych. Jak się szacuje, 
wartość tych środków stanowi 
75—80 proc, ogólnonarodowe­
go majątku.

Powszechna inwentaryzacja 
zakończona ma być do dnia 
31 maja 1960 r. (PAP) rałowie — 5 mandatów. Brak 

nich 5 okręgów.

Przywódca zwycięskiej partii, premier W. Brytanii Macrnil- 
lan zadowolony z odniesionego sukcesu.

Fot. — CAF

Jeden z hersztów UPA
przekazany władzom polskim

WŁADZE czechosłowackie przekazały władzom polskim, 
ujętego na terenie CSR Jana Szpontaka, jednego z

hersztów band UPA, działających
wyzwoleniu w woj. rzeszowskim.

czasie okupacji, po

Szpontak przeszedł w r. 1941 
na służbę okupanta hitlerow­
skiego i skierowany został do 
Niemiec na przeszkolenie dy­
wersyjne. Następnie wrócił on 
do Lwowa, gdzie pełnił funk­
cje komendanta 4 komisariatu 
nacjonalistycznej policji ukra­
ińskiej. W kwietniu 1944 roku 
Szpontak został wysłany przez 
niemiecki ośrodek dywersyjny 
do miejscowości Gorajec w 
pow. Lubaczów w woj. rze­
szowskim w celu zorganizowa­
nia bandy UPA. Następnie 
mianowany został dowódcą 
oddziału UPA, działającego w 
północno-wschodnich powia­
tach woj. rzeszowskiego i czę­
ści woj. lubelskiego.

Banda Szpontaka występu­
jąca pod wieloma kryptonima­
mi, jak „Mściciel”, „Bastion”

Jak podaje PIHM — zachmurze­
nie umiarkowane, miejscami głów 
nie za zachodzie kraju niewielkie. 
W nocy i rano zamglenia i ‘lokal­
ne mgły. Temperatura maksymal­
na od 10 st. na północnym wscho 
dzie do 18 st. na zachodzie, mini­
malna odpowiednio od minus 5 
do plus 2 st. Wiatry zmienne 
wschodnie.

w
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dała

po 
ona

działaczy

wyzwoleniu napa- 
na posterunki MO i 
partyjnych. Paliła

wsie, urządzała pogromy i rze­
zie ludności m. in. w Ciesza­
nowie, Horyńczu, Bruśnie No­
wym, Wiązownicy, Łowcach i 
Dachnowie.

W roku 1947 Szpontak 
zbiegł do Czechosłowacji i 
ukrywał się na terenie miej­
scowości Wielkie Kapusany w 
okręgu Preszow, gdzie został 
rozpoznany i ujęty. (PAP)

Znów mord 
na taksówkarzu

Przejeżdżający 9 bm. w go­
dzinach porannych szosą koło 
miejscowości Dulowa w pow. 
chrzanowskim, zwrócili uwagę 
na stojący na skraju samochód 
taksówkę osobową marki „War 
szawa” z zapalonymi świa­
tłami. Sądząc, że kierow­
ca taksówki zasnął w czasie 
podróży, próbowano go obu­
dzić; stwierdzono wówczas, iż 
właściciel pojazdu nie żyje.

Wezwani funkcjonariusze 
MO ustalili, iż przyczyną 
śmierci kierowcy taksówki by­
ły rany zadane w tył głowy. Z 
dokumentów, znalezionych 
przy zamordowanym wynika, 
iż jest nim kierowca taksówki 
z Sosnowca — Paprocki. (PAP) 

zwołanej w piątek wieczorem 
premier Macmillan omawiając 
wyniki wyborów do Izby Gmin 
podziękował w imieniu swej 
partii za zaufanie, którego do­
wód dair wyborcy głosując na 
kandydatów 
nych.

Zapewnił on, iż rząd jego
dążyć będzie do dalszego wzro 
stu dobrobytu w całym kraju 
i wyraził nadzieję, że rozwój 
gospodarki brytyjskiej pozwo­
li na zwiększenie pomocy dla 
innych krajów, a zwłaszcza 
krajów Wspólnoty Brytyj­
skiej, oraz że W. Brytania bę­
dzie mogła „wykorzystać swój 
autorytet na świecie dla jak 
najpełniejszego udziału w po­
szukiwaniu drogi do utrwale­
nia pokoju”.

Przywódca Labour Party 
Gaitskell, który powrócił w 
piątek po południu do Londy­
nu ze swego okręgu wyborcze­
go w Leeds, oświadczył, iż wy 
niki wyborów nie są dla jego 
partii żadną „katastrofą, Jęcz 
jedynie chwilową przeszkodą”. 
Labour Party — powiedział 
Gaitskell — nie zaprzestanie 
wysiłków i walczyć będzie da­
lej o zwycięstwo swej polityki.

Labour Party uzyskała prze 
wagę nad konserwatystami w

Sukces Centromoiu 
w paryskim 
Salonie Żeglugi

Stoisko polskie „Centromo- 
ru” w paryskim salonie żeglu­
gi otrzymało srebrny medal 
przewodniczącego rady miej­
skiej Paryża za wystawione 
tam modele statków. Stoisko 
nasze spotkało również inne 
wyróżnienie, a mianowicie 
wielka francuska firma wy­
dawnicza „Larousse” uznała 
za najlepsze z całego salonu 
modele statków polskich, wy­
konane przez Centralne Biuro 
Konstrukcji Okrętowych nr 1 
w Gdańsku i wypożycza w po 
niedziałek te modele w celu 
sfotografowania ich dla swych 
wydawnictw.

Eksponaty polskie budzą 
powszechne uznanie w salonie. 
Stoisko nasze odwiedził fran­
cuski minister transportu Bu- 
ron. (PAP)
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okręgach szkockich, gdzie daje 
się we znaki bezrobocie, jak 
również wszędzie tam, gdzie 
warunki bytu są gorsze niż w 
pozostałych okręgach. Dało się 
to szczególnie zauważyć w 
Lancashire, ośrodku przemy­
słu bawełnianego, w którym 
od pewnego czasu panuje za­
stój.

Wszyscy, z wyjątkiem jed­
nego, członkowie labourzystow 
skiego „gabinetu cieni” zasią­
dą znowu na ławach opozycji 
parlamentarnej.

Seria kul z broni maszynowej 
przeszyła samochód Kassema
Szczegóły zamachu na premiera Iraku

A gencja France Presse powołując się na radio bagdadzkie 
podaje kilka szczegółów' niedawnego zamachu na pre­

miera Iraku, generała Kassema.

Agencja cytuje wypowiedź 
komentatora tego radia, który 
stwierdza, iż „ten, kto widział 
samochód premiera przeszyty 
licznymi pociskami z broni 
maszynowej, uświadomić sobie 
może, iż premier niemal cudem 
uniknął śmierci”. Przyczyniła 
się do tego — jak podkreśla 
komentator postawa wielu 
osób obecnych w momencie za 
machu. Kiedy kierowca samo­
chodu Kassema został zabity, 
szofer przypadkowo przejeżdża 
jącej taksówki wjechał między 
zamachowców a wóz premiera, 
przesiadł się do niego usuwa­
jąc ciało zabitego kierowcy i 
całym pędem ruszył do najbliż 
szego szpitala, gdzie przekazał 
ranionego premiera pod opiekę 
lekarzy.

Rozgłośnia bagdadzka poda-

Port gdański jest wielką bazą 
załadunkoiuą dla polskich stat­
ków pływających do Chin. 
Każdego miesiąca z pełnym ła­
dunkiem odchodzą 2 lub 3 stat­
ki pełnomorskie. Obecnie w 
porcie gdańskim ładują towar 
dla Chin statki: „Mikołaj Rej” 
i „Przyjaźń”. Statek „Mikołaj 
Rej” zabiera ogółem 7.300 ton 
ładunku m. in. konstrukcje że­
lazne, cementownie w elemen­
tach, maszyny, rury, szyny, 
blachę, lokomotywy i traktory.

Na zdjęciu: Załadunek ma­
szyn na statek „Mikołaj Rej”. 

CAF — fot. Uklejewski 

ła w piątek kolejny komunikat 
o stanie zdrowia premiera Ka- 
ssema. Komunikat stwierdza, 
że po pomyślnie przeprowadzo 
nej operacji wyjęcia kuli z le­
wego ramienia, stan zdrowia 
premiera nie budzi żadnych 
obaw. Premier Kassem czuje 
się dobrze. (PAP)

Kronika wypadków
TRZY KRAKSY

Prawdziwe urwanie głowy 
mieli wczoraj pracownicy Ko­
mendy Ruchu Drogowego MO. 
Kierowcy i lekkomyślni prze­
chodnie postarali się by mili­
cjanci w białych czapkach zna 
leźli... zatrudnienie.

PIERWSZA
O godz. 13.50 będący 

działaniem Bachusa St.
pod 

Bar-
kowski, zam. przy ul. Garbary 
35, przechodząc nieuważnie 
przez jezdnię wpadł pod sa­
mochód osobowy. Ofiarę wy­
padku, która doznała na szczę 
ście tylko lekkich obrażeń, 
przewieziono do szpitala na 
opatrunek a następnie do... 
Izby Wytrzeźwień.

DRUGA
Na skrzyżowaniu ulic Nie­

złomnych i Marchlewskiego, 
na skutek nieudzielenia pierw 
szeńsiwa przejazdu przez L. 
Wiczewskiego zam. przy ul. 
Warszawskiej 173 zderzyły się 
dwa samochody osobowe. Wy- 
nik poważne uszkodzenie
obu pojazdów.

TRZECIA
Kierowcy MPK nadal pod­

trzymują serię kraks. O godz. 
18.50 u zbiegu ulic Cichej i 
Pułaskiego samochód MPK, 
prowadzony przez Krzeszczo- 
nowskiego zderzył się z tram­
wajem. W wyniku zderzenia 
samochód został uszkodzony a 
kierowca doznał lekkich obra­
żeń. (Of)

„Łunnik 3“ zostanie w Kosmosie
W piątek od godziny 14 olbrzymi radioteleskop brytyjski 

w Jodrcll Bank ponownie zaczął odbierać wyraźne sygnały 
z radzieckiej automatycznej stacji międzyplanetarnej.

Orbita rakiety jest już ukształtowana. „Łunnik-3” będzie 
się po niej poruszał wiecznie. Automatyczna stacja między­
planetarna pozostanie bowiem w Kosmosie na zawsze.

Orbita „Łunnika-3” przecina się z orbitą Księżyca. „Łun* 
nik-3” będzie się spotykał z Księżycem periodycznie, tj. co 
pewien określony czas, który można z góry przewidzieć.

(PAP-AR)

Wczoraj w Poznaniu na Sta­
dionie im. 22 Lipca rozpoczęły 
się wielkie międzynarodowe 
zawody lekkoatletyczne. W mi­
tyngu, który odbywa się z oka­
zji 15-lecia Milicji Obywatel­
skiej, biorą udział reprezenta­
cje klubów gwardyjskich dzie­
sięciu państw. Na zdjęciu 
fragment kolumny milicjan­
tów ze sztandarami ZS Gwar­
dia otwierającej defiladę lek­

koatletów.
Fot. — K. Przychodzki 

Sprawozdanie oraz fotoreportaż 
z pierwszego dnia tej imprezy 

zamieszczamy na str. 6.

maDOMOici

PORAŻKA LECHA
W drugim dniu rozgrywane­

go we Wrocławiu międzynaro­
dowego turnieju koszykówki 
mężczyzn, zespół CSKMO Mo­
skwa wygrał z Lechem Poznań 
71:62 (39:33).

SUKCES PŁYWAKÓW
W Zagrzebiu zakończone ko-

piątek międzypań-stało
stwowe spotkanie pływackie 
Polska — Jugosławia. Wyso­
kie zwycięstwo odnieśli Pola­
cy — 117:68 pkt.

REKORD ULIANOWA
Radziecki sztangista Ulianow 

ustanowił rekord świata w 
wyciskaniu wagi koguciej, 
podnosząc 110,5 kg, poprzedni 
rekord w tej konkurencji na­
leżał do Amerykanina yinci i 
wynosił o pół kg mniej. (PAP)

Losowanie HPRSP
W dniu 9 października 1959 

r. wygrywają numery obli­
gacji:

Zł 5.009 nr. 130 591.
Zł 1.000 nr nr: 158 406, 

252 485, 252 489, 290 237, 334 317, 
346 622, 422 801, 463 392, 463 399, 
523 495, 526 651, 578 544, 695 617, 
736 991, 920 723, 961 145.

Ponadto wylosowano 56 
premii po 500 zł, 89 premii po 
zł 250 i 1.008 premii po zł 150.

Nowe ceny jaj
Z dniem 10 bm. zostały wpro 

wadzono ceny jaj na okres je­
sienno-zimowy. Nowe ceny 
wynoszą: ?a jaja świeże I gat. 
2,10 zł za 1 sztukę, za jaja 
świeże II gat. 2,00 zł za sztukę, 
jaja chłodnicze 2,00 zł za sztu­
kę, jaja wapnowane 1,80 zł za 
sztukę.



POLITYKA „GŁOS“ INFORMACJE Sfr. 1

Redaktor naczelny — Leonard 
Wąchalski, zastępca redaktora 
naczelnego i kierownik działu 
publicystyki — Eugeniusz Kitz 
mann, sekretarze redakcji — 
Marian Fiejsierowicz i Wie­
sław Porzycki, kie^wnicy 
działów: kultury — Janusz Bi 
niek, miejskiego — Eugeniusz 
Cofta, sportowego — Tadeusz 
Kaczmarek. terenowego — 

Józef Pieprzyk.
Dzisiejszy serwis informacyj- 
no-polityczny do druku przy­
gotowali Mieczysław Maliński, 

i Feliks Biłoś.

Te liczby vaHo poznać

W przededniu uroczystości, związanych z dziesięcioleciem 
proklamowania Niemieckiej Republiki Demokratycznej — Izba

OPINIE I MYŚLI...

KONSERWATYŚCI
Bezapelacyjne zwycięstwo 

konserwatystów w 
czwartkowych wyborach do 

Izby Gmin stanowi właści- 
• we odzwierciedlenie sił po­
litycznych w Wielkiej Bry­
tanii.

Konserwatyści mieli tym 
razem w kampanii propa­
gandowej dość poważne ar­
gumenty. Przede wszystkim 
podkreślali zasługi swego 
przywódcy premiera Mac- 
millana który swą podróżą 
do Moskwy przyczynił się 
m. in. do historycznego spot 
kania Chruszczow-Eisenho- 
wer. Trudno zresztą nie 
przyznać im racji. I dlatego 
też zwycięstwo konserwaty­
stów jest równocześnie po­
ważnym sukcesem osobi­
stym Macmillana.

Drugim momentem prze­
mawiającym na korzyść kon 
serwatystów — jest stosun­
kowo dobra sytuacja ckono 
miczna Anglii, stabilizacja 
cen i niewielkie bezrobocie.

Labourzyści obiecywali 
wyborcom kilka dalej idą­
cych popularnych posunięć 
politycznych oraz gospodar 
czych. Chodziło tu głównie 
o dopuszczenie Chin Ludo­
wych do ONZ, utworzenie 
strefy rozrzedzonych zbro­
jeń w Europie Centralnej, a 
w sprawach polityki we­
wnętrznej — podwyżkę eme 
rytur, reformę szkolnictwa 
wyższego rozwój służby 
zdrowia itp. Jednakże Bry 
tyjczycy mieli wątpliwości 
czy labourzyści potrafią zre 
alizować taki program.

Jeśli chodzi o przyszłość 
to trudno przewidzieć po- 
ważniejsze zmiany w poli­
tyce konserwatystów. Obser 
watorzy polityczni podkre­
ślają równocześnie. że po­
zycja i autory tet Macmilla­
na na arenie międzynaro­
dowej ulegnie wzmocnieniu. 
Niektórzy przewidują, że 
w płynie to dodatnio na dal 
sze zbliżenie Wschód-Za­
chód.

Jest oczywiste że ze zwy 
cięstwa konserwatystów pły 
ną nauki również dla in-

Ludowa uchwaliła ustawę o 
nim.
Zasadniczym celem siedmio 

łatki jest m. in.: doścignąć i 
prześcignąć NRF w zakresie 
wydajności pracy, aby w spo­
sób bezsporny wykazać prze­
wagę ustroju socjalistycznego 
oraz przygotowanie bazy ma­
terialnej dla ostatecznego zwy 
cięstwa w NRD socjalizmu.

Produkcja brutto wzrośnie 
w roku 1965 w porównaniu z 
rokiem 1958 o 88 proc. Przede 
wszystkim zamierza się rozwi­
jać energetykę, przemysł che­
miczny, elektrotechnicźny, prze 
mysł maszynowy dla zapewnie 
nia postępu technicznego oraz 
proddkeję towarów konsump­
cyjnych tzw. trwałego użytku.

Produkcja węgla brunatnego 
ma wynieść w NRD w roku 
1965 278 min. t.

Energetyka: w roku 1962 ru­
szy pierwsza elektrowniia ato­
mowa NRD; rozpoczną pracę 
elektrownie w Luebbenau i 
Vetschau (1300 MW i 1000 MW). 
W r. 1965 ogólna produkcja e- 
nergii elektrycznej w NRD wy 
niesie 63 miliardy kWh (obe­
cnie 35).

narodowym planie siedmiolet-

Hutnictwo: wytop surówki 
żelaza wyniesie w r. 1965 2,1 
min. t (wzrost o 121 proc.), 
stali w blokach 4,6 min. t. 
(wzrost o 152 proc.). Ropy naf­
towej zamierza się wydobyć w 
r. 1965 najmniej 1 min. ton.

Inwestycje w zakresie che­
mii wyniosą 11 miliardów ma­
rek, a wartość produkcji tej 
gałęzi przemysłu podwoi się w 
porównaniu z r. 1958. Punkt 
ciężkości stanowią tworzywa 
sztuczne itp.

Przemysł maszynowy planu­
je m. in. w porównaniu z r. 
1958 powiększyć następująco 
produkcję: samochodów osobo­
wych z 38.400 na 108.000, mo­
torowerów z 81.200 na 115.000,

dowę autostrady Berlin — Ro- 
stock.

Wymiana handlowa z innymi 
krajami powiększy się z 14,5 
miliardów marek do 25 miliar­
dów w roku 1965.

W zakresie oświaty wprowa 
dzi się jesiemą 1964 roku po­
wszechny szkolny obowiązek 
10-letni w . szkołach z progra­
mem politechnicznym.

Dochód narodowy wzrośnie 
z 63 miliardów marek w r. 1958 
do 100 miliardów w roku 1965.
Spożycie najważniejszych ar-

nych krajów zachodnich
Konserwatyści wygrali wal 
kę wyborczą i poważnie 
wzmocnili swe siły w Izbie 
Gmm ponieważ nie tylko 
obiecywali, ale pracowali 
na rzecz odprężenia mię­
dzynarodowego i pokoju. A 
o to przecież chodzi każde 
mu wyborcy w każdym 
kraju.

Mieczysław Maliński

telewizorów z 180.000
760.000, lodówek z 51.800 
371.000, pralek z 49.800 na 
tys.

na 
na 
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Anatomopatolodzy z całego kraju
obradują w Poznaniu

(inf. wł.)
W nowym gmachu Zakładu Anatomii Patologicznej w Po­

znaniu rozpoczął się wczoraj dwudniowy Zjazd Naukowy 
Polskiego Towarzystwa Anatomopatologów. W obradach 
uczestniczy: minister zdrowia prof. dr Roman Barański, 
prezes Polskiego Towarzystwa Anatumopatologicznego — 
Ludwik Paszkiewicz oraz liczni przedstawiciele świata nau-
kowego, ze wszystkich 
w kraju.
Poznańskich naukowców 

prezerftewali m. in. prof.

ośrodków anatomopatologicznych

re- 
dr

Szwedzcy naukowcy 
przybywają 
w poniedziałek

W poniedziałek, 12 
przyjadą do Poznania

bm., 
trzej

przedstawiciele lO-osobowej 
szwedzkiej delegacji kultural­
nej, która — o czym już do­
nosiliśmy — przybyła do Pol­
ski. Szwedzcy naukowcy bę­
dą gośćmi Wydziału Kultury 
Prezydium RN m. Poznania; 
przygotował on program poby­
tu oraz zapewnił fachową o- 
piekę, którą obejmie archeo­
log — mgr Moderska. Przed­
stawiciele szwedzkiej delega-

Przemysł tekstylny zapowia­
da „skok” o 82 proc. Prywat­
no-państwowe i prywatne za­
kłady otrzymały zadanie po­
większenia produkcji o 62 proc. 
Plany w zakresie rzemiosła 
przewidują wzrost produkcji o 
27 proc., natomiast usługi na­
prawcze mają być rozszerzone 
o 64 proc.

Szczególnie intensywnie roz­
wijać się będzie w 7-latce pro­
dukcja rolna. Na rok 1965 pla- 
nuje się na 100 ha średnio 78 
sztuk bydła i 135 świń. Za­
mierza się osiągnąć średnie plo 
ny zbóż 30.5 q z ha, ziemnia­
ków — 245 q, buraków cukro­
wych — 385 q. W ciągu lat

tykułów przedstawiać się bę­
dzie w roku 1965, na głowę 
mieszkańca, następująco (w 
nawiasach odpowiednie wskaż 
niki z roku 1958): mięso 59,2 
kg (50.8), mleko 141 kg (97,4), 
jajka 250 sztuk (181), owoce po 
łudniowe 16,5 kg (5,7), obuwie 
skórzane 2,1 pary (1,2), tkani­
ny wełniane 4,5 m2 (2)..

W okresie 7-latki ludność o- 
trzyma co najmniej 772 tys. 
mieszkań. Śródmieścia zniszczo 
nych miast będą do roku 1965 
całkowicie odbudowane, w 
szczególności zaś w Berlinie, 
Lipsku, Dreźnie, Karl Marx- 
Stadt, Magdeburgu, Rostocku, 
Poczdamie, Gera, Dessau, 
Frankfurcie nad Odrą i Neu- 
brandenburg.

J. Groniowski — kierownik za 
kładu ■ organizator zjazdu,, 
prof. dr Dega — rektor Aka­
demii- Medycznej, prof. dr R. 
Drews, prof. dr J. Roguski. 
Obecni byli również przedsta-

7-miu rolnictwo otrzyma:

P. Ż.

cji spędzą czas w 
mieście zgodnie ze

naszym 
swymi

zainteresowaniami. I tak; prof. 
Marten Stcnberger — kierow­
nik wydziału archeologicznego

74.360 traktorów, 12.370 kom­
bajnów zbożowych, 9.640 kom­
bajnów ziemniaczanych itp.

Mechanizacja w spółdziel­
niach produkcyjnych ma osiąg 
nąć w roku 1965, przy zbiorze 
buraków cukrowych i kukury 
dzy, 100 procent, przy wykop­
kach ziemniaków — 84 proc.

Tonaż floty morskiej powięk 
szy się ze 140 tys. TDW do 480 
tys. TDW. Przewiduje się bu-

Inauguracja 
szkolenia partyjnego

Dziś w salach KW PZPR 
odbędzie się inauguracja ro­
ku szkolenia partyjnego dla 
aktywu pow. poznańskiego. 
Inauguracja nastąpi w związ­
ku z rozpoczęciem dwóch kur 
sów dla nauczycieli. Jeden 
kurs poświęcony będzie za­
gadnieniom światopoglądo­
wym, a drugi historii ruchu 
r.obotniczego.

Wykładowcami będą nau­
kowcy z Uniwersytetu im. A. 
Mickiewicza. Na uwagę za­
sługuje fakt uczestnictwa w 
obu kursach w większości na 
uczycieli bezpartyjnych, (ms)

Krążownik brytyjski 
w Gdyni

W piątek rano do bazy Pol­
skiej Marynarki Wojennej — 
Gdyni przybył z wizytą krą­
żownik brytyjskiej Królew­
skiej Marynarki Wojennej 
HMS „Tiger”. Z chwilą uka­
zania się na redzie potężnej 
sylwetki krążownika baterie 
nabrzeżne powitały go salutem 
narodowym oddając 21 wy­
strzałów. W odpowiedzi z dział 
okrętowych rozległ się również 
salut 21-strzałowy. Na redę 
wypłynął oficer komplementa- 
cyjny dowództwa Marynarki 
Wojennej w Gdyni w towarzy­
stwie attache morskiego am­
basady Wielkiej Brytanii w 
Warszawie Colin Seawarda, 
którzy towarzyszą okrętowi w 
drodze do nabrzeża.

HMS „Tiger” jest jednym z 
najlepiej wyposażonych krą- 
żowników. Jest on jednocześ­
nie okrętem flagowym brytyj­
skiej Królewskiej Marynarki 
Wojennej. (PAP)

wiciele władz miejskich i wo­
jewódzkich.

W swoich przemówieniach 
powitalnych zarówno minister 
Barański^ jak i inni mówcy z 
dużą satysfakcją podkreślali iż 
młode bo zaledwie rok liczące 
— Towarzystwo zdołało już 
na tyle okrzepnąć organizacyj­
nie. aby zwołać swój pierwszy, 
naukowy zjazd. Naukowców 
poznańskich szczególnie cie­
szy fakt, iż na miejsce obrad
wybrano Poznań miasto
które szczyci się dziś jednym 
z najnowocześniejszych w 
kraju i najlepiej wyposażo­
nym Zakładem Anatomopato- 
logicznym.

Uczestnicy Zjazdu kontynu­
ować będą swe obrady w kil­
ku sekcjach, dyskutując na 
temat prac z zakresu gośćca, 
gruźlicy* nowotworów oraz 
techniki mikroskopowo-elek- 
tronowej. W, Ch.

Hawozy sztuczne 
w... tabletkach

Uniwersytetu Upsali go-
ścić będzie w poznańskim 
Muzeum Archeologicznym u 
doc. Kostrzewskiego, zwiedza­
jąc wraz z nim —- m. in. cie­
kawe wykopaliska w Gieczu.

Dr Gósta Berg — dyrektor* 
Muzeum Nordyckiego — na- 
wiaże kontakty z naszym Mu­
zeum Narodowym. Dr Gunnar 
Ahlstróms — wicedyrektor In 
stytutu Szwedzkiego odwiedzi
Uniwersytet im. Mickie-
wieża, nawiązując kontakty z 
wykładowcami i słuchaczami 
wydziału filologicznego — 
szczególnie zaś lektoratu 
szwedzkiego, (w. ch.)
iiłfitiiiiińHiinm.inHiiimHhitiłHiiimmniim

w a

Pierwszy szklany daszek dla 
oczekujących na przystanku 
ustawiono niedawno w Pary­
żu. Możemy sobie powiedzieć, 

pod tym względem Warsza-
wyprzedziła Paryż.

Fot. — caf
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Tylko 5 z 49 liczb zakreślamy 
w „KOZIOŁKACH" 

Wypłata wygranych już od 2-ch trafień

Usiłowanie gwałtu 
i rozbój

■ (inf. wł.)
10 maja br. 21-letni Mar­

celi Szczuraszek spotkał w 
Krotoszynie swoją znajomą— 
Reginę M. Podczas wspólnego 
spaceru, za miastem, Szczu­
raszek zdradzał niedwuznacz­
ne zamiary. Wtedy dziewczy­
na rzuciła się do ucieczki. Na 
pastnik dogonił ją jednak i 
usiłował dokonać gwałtu. Re 
giną M. stawiała opór. Roz- 
wściekliło to Szczuraszaka, 
który w sposób bestialski zma 
sakrował swoją ofiarę. Nastę­
pnie zabrał jej zegarek i 
zbiegł. Sąd Powiatowy w Kro 
toszynie skazał Szczuraszaka 
na 6 lat więzienia, (fk)

Skończą się wkrótce kłopo­
ty amatorów hodowli roślin 
doniczkowych i kwiatów. W 
tych dniach zakończone zo­
stały pomyślnie próby z for­
mowaniem mikronawozów w 
tabletki. Po rozpuszczeniu ta­
bletki w wodzie i podlaniu 
rośliny w ciągu kilku dni ob­
serwować można zmiany — 
poprawę wyglądu, bardziej so­
czystą zieleń.

Dotychczas mikronawozy pro 
dukowane były w formie syp­
kiej w opakowaniach 1 kg i 
mniejszych. Nie było to wy­
godne dla odbiorców. Obecnie 
przemysł chemiczny obiecuje 
znaczne zwiększenie produkcji
mikronawozów.

Losowanie 
„Koziołków'*

(PAP)

Losowanie 126 Poznańskiej Gry 
Liczbowej „Koziołki” odbędzie się 
w dniu 11 października 1959 r. o 
godz. 11.56 na Stadionie im 22. 
Lipca w Poznaniu w czasie między 
narodowego meczu lekkoatletycz­
nego zorganizowanego przez KS 
Olimpia z okazji XV-lecia Milicji 
Obywatelskiej.

GŁOS OBSERWATORA

Druga strona medalu
Chyba nikt nie zamierza szermować 

dość modnym do niedawna 
hasłem o pełnej samowystarczalności 
kultury. Sprawa jest stara jak świat. 
Imprezy typu czysto rozrywkowego 
mogą być — i są opłacalne; jednak 
gdy chodzi o imprezy o pewnym po­
ziomie ideowo-artystycznym, mające 
ambicje kształtowania smaku i od­
działywania kulturalnego, czyli o te, 
które decydują o rozwoju kultury
społeczeństwa trudno spodziewać
się, by ich istnienie mogło odbywać 
się bez mecenatu. Szczególnie wów­
czas, gdy w grę wchodzą instytucje 
nieimprezowe, jak np. biblioteki.

naszych instytucji kulturalnych. Po­
stulat ten jest jak najbardziej słusz­
ny, choć efektów działalności kultu­
ralnej nie można obliczać — jak np. 
w handlu — w złotówkach.

Jeżeli przypominam tę stronę me­
dalu problematyki kulturalnej, to nie 
dlatego, abym wątpił, że się jej nie 
rozumie i nie docenia. Myślę jednak, 
że warto zastanowić się nad wnioska­
mi, jakie z tego wypływają i wziąć 
je pod uwagę. Może się bowiem zda­
rzyć, iż inne potrzeby mogą usunąć 
w ciep te, które są ściśle związane z 
życiem kulturalnym w naszym mie­
ście.

POTRZEBY WZROSŁY SYTUACJA NIE JEST ŁATWA
' lU Polsce mecenat ten sprawuje 

państwo; do niedawna central­
nie, ostatnio przez wydziały kultury
rad narodowych. Wydział Kultury
Rady Narodowej m. Poznania opie­
kuje się poza szkolnictwem artystycz 
nym — teatrami, filharmonią, biblio­
tekami i muzeami. W jego budżecie, 
z chwilą decentralizacji, znalazły się 
kwoty, przewidziane na subsydiowa­
nie tych instytucji. Ale w roku bie­
żącym, częściowo z braku pełnej 
frekwencji a także z. innych powó- 
dów (np. ceny biletów kolejowych) 
potrzeby te wzrosły. Abstrahując już 
od trudnych spraw związanych z re­
pertuarem /i frekwencją (tu zawsze 
trzeba się z góry liczyć z pewnym 
ryzykiem) i' od niektórych, Występu­
jących zresztą dawniej nieprawi­
dłowości w dziedzinie płac (trudno 
będzie obecnie je usunąć) — koniecz­
ność stopniowego zwiększenia pomo­
cy finansowej wynika bezpośrednio 
z postulatu rozszerzania działalności

IV ie jest tajemnicą, że ogólna sy- 
1 ’ tuacja nie jest lekką. Trzeba 

było zaostrzyć dyscyplinę finansową 
w skali krajowej, by poczynić nie­
zbędne oszczędności. Sytuacja ta rzu­
tuje oczywiście na preliminarz bud­
żetowy naszego miasta. Między in­
nymi również na zwiększenie bud­
żetu Wydziału Kultury nie ma więk­
szych nadziei. Sprawy te były ostat­
nio przedmiotem konferencji Komi­
sji i Wydziału Kultury RN m. Po­
znania.

Są jednak sprawy nie cierpiące 
zwłoki. I dlatego zwracamy się z ape­
lem o uwzględnienie ich przy dysku­
towaniu preliminarza budżetowego 
Rady Narodowej m. Poznania.

Do nich należą na przykład czyn­
sze, sprawy — jak np. w sytuacji
teatru „Marcinek dość drażli-
we. Należałoby również pamiętać 
o wartościowych próbach rozsze­
rzenia działalności Filharmonii w

postaci audycji dla szkół, o koniecz­
ności uruchomienia punktów bi­
bliotecznych na peryferiach miasta, 
o planach działalności muzeów w 
związku z Tysiącleciem. Spodzie­
wam się, że radni i władze miasta 
nie zapomną o tym przy rozdziale 
funduszów.
Uczestnicy konferencji w pełni 

zdawali sobie sprawę z trudności i z 
tego, że poczynienie pewnych oszczęd 
ności będzie konieczne. Nie znam 
dokładnie problemów innych resor­
tów — zapewne w każdym z nich 
sprawy wyglądają podobnie. Chodzi 
jednak o to. aby źródeł oszczędności 
szukać przede wszystkim tam,
gdzie można je znaleźć ze 
najmniejszą. Wydaje się, że 
takie istnieją.

APEL DO WŁADZ

szkodą 
źródła

W ierzymy,
* ’ radnych i władz naszego

iż gospodarski

sta sprawi, źe potrzebom

zmysł 
mia- 
kul-

turalnym poświęci się należytą uwagę; 
że fundusze przeznaczone na kultu­
rę — jeżeli nawet nie uda się ich 
podwyższyć — nie ulegną przynaj­
mniej zmniejszeniu. Wiele zależy 
również od Ministerstwa Kultury.
Wiadomo jednak Warszawa da-
leko; toteż nasz apel kierujemy przede 
wszystkim pod adresem Poznania. 
Starajmy się te trudne sprawy roz­
wikłać tak, aby życie kulturalne na­
szego miasta poniosło możliwie jak 
najmniejszą szkodę. Szkody w tej 
dziedzinie dają się bowiem naprawić 
na ogół tylko z bardzo wielkim tru­
dem.

Janusz Biniek



ROLNICTWO GŁOS INFORMACJE

Sobotni felieton Jerzego Korczaka

traktorami
Jeszcze ostatnia kontrola i 
nowo zakupiony przez Kół 
ko Rolnicze w Bielczy (po­
wiat Brzesko) „Zetor” roz- 
pocznie orkę. Kółko w Biel 
czy istniejące od 1957 roku 
i zrzeszające 67 rolników 
ma już pewne tradycje w 
mechanizacji prac palo­
wych. Posiadany przez kół­
ko „Ursus” i komplet ma­
szyn rolniczych przyniósł 
około 100 tys. zł dochodu z 
opłat za użytkowanie sprzę­
tu. Zakupiony obecnie z 
Funduszu Rozwoju Rolnic- 
twa „Zetor” pozwoli tej wsi
?ia dalszą mechanizację 

prac rolnych
CAF — fot.. Grzęda

Wzór rolnika i działacza społecznego

Pewnegn, jesiennego ranka znaleźliśmy się we wisi Łu­
bowo, nieopodal Gniezna. Tu mieszka i pracuje na 14-kek 
tacowym gospodarstwie rolnym, tegoroczny starosta cen 
tralnych dożynek — Władysław NOWAK. Wiadomo nam 
już z uzyskanych po drodze informacji, że jest on absol 
wentem szkoły rolniczej II st.(popularny ongiś w Wielkcpol 
sce typ szkoły dwuzimowej—trzysemestralnej) i od 40 lat 
gospodaruje wzorowo na roli. Z przerwą okupacyjną —

Na obszarze naszego kra 
ju mamy mniej więcej 16 
milionów hektarów ziemi 
użytkowanej rolniczo, w 
tym blisko 8 milionów ha 
pod zbożami kłosowymi.

oczywiście
rowców wysiedlony.

gdyż jak wielu innych został przez hitle

Kto posiada 
tematyczne, 
ży te cyfry 
uzrskiwane

zdolności ma- 
niech przemno 

przez wyniki, 
w gospodar-

na rowerze

Trudno oprzeć się pokusie. 
Zajeżdżamy do stojącej nie­
co za wsią zagrody. Gospo­
darza spotykamy w oborze, 
przy odkarmianiu i porannej 
pielęgnacji krów. Stoi ich tam

rzędem 
sztuk, po

osiem dorodnych
drugiej stronie 5

Elektryczne pastuchy

jałowic i 3 cielęta.
Zwiedzamy już razem inne 

zabudowania. Wszędzie ład, 
czystość, porządek. W jed­
nym z murowanych budyn­
ków pokwikuje hałaśliwie 30 
świń, na podwórzu i na wy­
biegu nad stawem istna moza 
ika kolorów, aż się roi od sta 
dek kur, indyków, kaczek, 
gęsL

stwie W. Nowaka, Ja prag 
nę tylko dodać, że te osiąg­
nięcia nie są żadną dzien­
nikarską kaczką lub fanta­
zją — widziałem kwity do-
staw 
dów 
więc 
nicy

z punktów skupu plo- 
rolnych. Gdyby tak 
naprawdę wszyscy roi 
w Polsce!

ZĘBY TAK WSZYSCY-

Z rozmowy wynika, że 
drób i trzoda chlewna, to do 
mena gospodyni, p. Joanny, 
domena wcale niemała jak 
na średnie gospodarstwo. Go­
spodarz natomiast wraz z sy 
nem Bolesławem mają swe-
go „konika' 
dowej.

oborze zaro-

— Podobno w rozmowie 
z Gospodarzem Dożynek, I 
sekretarzem KC PZPR — 
Władysławem Gomułką, wy 
raziliście się żartobliwie, że 
gdyby wszystkie gospodar­
stwa w Polsce produkowa­
ły tyle co Wasze, to zabra­
kłoby transportu dla prze-

ROLNIK
I DZIAŁACZ SPOŁECZNY
Czytającemu nasuwać się 

musi nieodparcie pytanie: jak 
rolnik zabezpiecza paszę dla 
tak licznego inwentarza? 
Praktyka dowodzi, że i ten 
problem został rozwiązany z 
powodzeniem. Pasz treściwych 
trzeba rzecz jasna dokupy­
wać, natomiast półtora hek­
tara lucerny i 25 arów kuku 
rydzy dają dostatek pasz zie­
lonych, kiszonki zaś na okres 
zimowy powstają z liści i wy 
słodko w buraczanych.

Swoich rozległych doświa 
dczeń i ich wyników nie 
zatrzymuje Władysław No­
wak jedynie dla siebie. 
Dzieli się nimi z bliższymi 
i dalszymi sąsiadami, po-

Al ależę do obywateli nie­
zmotoryzowanych, a 

więc do tych, którzy nie 
mając samochodu marzą, 
że kiedyś los się do nich 
uśmiechnie i zasiądą za 
kierownicą własnej „Syre­
ny”. Na razie jednak — 
jako że jestem racjonali­
stą i w cuda nie wierzę — 
jeżdżę rowerem. Odbywam 
długie, samotne przejaż­
dżki, które dla. ludzi moje­
go zawodu są czymś w ro­
dzaju psychicznych reko­
lekcji. Jeżdżę więc sobie 
po drogach i przedmie­
ściach i patrząc na rosnące 
jak grzyby po deszczu dam­
ki i wille rozmyślam o tym 
i owym. Ostatnio na przy­
kład piekielnie pasjonują 
mnie rozmaite zagadki z 
pogranicza prawa, i socjo­
logii; roi się od takich za­
gadek w naszym wesołym 
kraiku, oj roi...

Ot, patrzę któregoś pięk­
nego jesiennego dnia na 
wiechę zatkniętą na dachu 
jednorodzinnej willi i my­
ślę kto też w ojczyźnie 
może sobie pozwolić na ta­
kie luksusmce cacko. I gdy 
tak rozmyślam podchodzi 
do mnie przyaodny prze­
chodzień i pyta: „A czyja

Batalia o dziuplę
z... szerszeniami

wożenia zboża, mleka
mięsa ze wsi do miast.
— Owszem, powiedziałem 

coś podobnego, ale bynaj­
mniej nie żartobliwie lecz
całkiem serio, 
rze, możecie 
przesadę, gdy 
na się wyniki

Wy, dziennika- 
to uważać za 
jednak porów- 
mojego warsz-

ona, pan uważa?
„Ano pewno jakiegoś le­
karza, adwokata, czy ja
wiem zresztą” zgaduję

przez 
cjach

pracę w organiza- 
społeczno - zawodo-

Ekipą konserwatorów zaby­
tkowych drzew, dokonująca

przeciwko dzikom
Sumy, wypłacane rolnikom 

x tytułu szkód czynionych w 
uprawach poi owy clii przez dzi­
ki i jelenie, sięgają rocznie w 
naszym województwie dzie­
siątek, a w całym kraju setek 
milionów złotych. Strata jest 
Pyzy tym podwójna, bo giną 
również płody rolne. Dziczy­
zna staje się nieomal plagą 
egipską wsi podleśnych, ko­
sztuje wiele nieprzespanych

Klienci 
pomogą kolei

Po okresie ciepłej i suchej jesie­
ni przyjdą październikowe i listo­
padowe deszcze, mgły i w końcu 
mrozy. Najgorsza pora roku dla 
kolei i kolejarzy.

W tegorocznych przewozach je­
siennych spiętrzyły się jeszcze bar 
dziej trudności kolei, zwłaszcza w 
okręgu poznańskim. Szczególnie 
daje się u nas odczuć brak taboru. 
Tymczasem żądania klientów kolei 
są wielkie i w naszym okręgu 
przekraczają plan o 20 tysięcy wa­
gonów. Tak dużych żądań jeszcze 
nigdy nie zgłaszano w przeszło 
stuletniej historii naszego kolej­
nictwa. Jak zatem gospodarzyć, 
Bby taboru nie zabrakło?

Na domiar zwiększyło się zapo­
trzebowanie przez górnictwo.

Jak wiadomo, węgiel nie tylko 
eksportowy, ale i przeznaczony na 
rynek wewnętrzny , ma u nas 
pierwszeństwo. Tylko, żeby każdy 
wagon zadysponowany do kopalń 
mógł być w pełni wykorzystany, 
powinien wykonać w tym samym 
czasie obrót dwukrotny, a więc 
winien przewieźć dwa razy więcej 
ładunków.

Tak samo przedstawia się spra­
wa naszych portów, do których 
przybywa więcej statków. Statki 
również nie mogą czekać na wy­
ładunek.

To wszystko nie może jednak 
Wpłynąć na choćby częściowe za- 
Hiamowanie przewozów buraków, 
Ziemniaków, cementu, nawozów 
sztucznych, sody, cegieł itd.

Nie ma dostatecznej ilości wago­
nów — to prawda, ale* ich defi­
cyt będzie mniej dokuczliwy, gdy 
sami kolejarze będą dbali o lep-

nocy rodzin chłopskich, pilnu­
jących plonów przed zniszcze­
niem.

Od wielu łat władze pań­
stwowe, leśnicy i myśliwi szu­
kają środków zaradczych. Pró 
bowano spryskiwać grunty 
przyleśne cuchnącymi che­
mikaliami dla odstraszania 
intruzów. Bez rezultatu. Ogro­
dzenie zaś obszarów leśnych 
kosztowałoby — krocie — na 
przykład 100 mb płotu żer­
dziowego 800 zł. Wreszcie w 
ubiegłym roku założono na 
próbę w kilku punktach po­
wiatu szamotulskiego tzw. 
„elektryczne pastuchy”, stoso­
wane dotychczas z powodze­
niem na pastwiskach zwierząt 
gospodarskich.

Eksperyment się udał. Je­
den z takich punktów do­
świadczalnych znajduje się pod 
Wronkami, na osiedlu Zamo­
ście. Według informacji leśni­
czego Franciszka Nykiela i 
gospodarza z tej wsi Leona 
Budycha — zainstalowanie na 
przestrzeni półtora kilome­
tra ogrodzenia elektrycznego o 
niskim napięciu odstraszyło 
dziczyznę i przyniosło spokój 
mieszkańcom. Szkody są mi­
nimalne, nikt nie wno­
si pretensji. A w zeszłym 
roku wypłacono tutaj 18 tys. 
zł odszkodowania.

Koszt instalacji niewspół­
miernie niski w stosunku do 
ogrodzenie żerdziowego, bo 
wynosi tylko na 1,5 km — 
1.200 zł. Toteż władze leśne i 
Związek Łowiecki zamierzają 
w najbliższych latach zasto­
sować „elektryczne straszaki” 
we wszystkich najbardziej za­
grożonych obwodach łowiec­
kich. Na pewno się opłaci, (kj)

tatu i przeliczy przez ilość 
hektarów ziemi w kraju...

Zacząłem skwapliwie no­
tować. Władysław Nowak 
sprzedaje rocznie 21.000 li­
trów mleka czyli dokład­
nie po 1.500 litrów „z hek­
tara”. Bekonów wywozi się 
z tego gospodarstwa co ro­
ku po 30 sztuk przeciętnie 
— wypada więc (nie licząc 
drobiu) po 200 kg mięsa „z 
hektara”. Zbiory czterech 
głównych zbóż (żyto, psze­
nica, jęczmień, owies) kształ 
tują się zawsze na pozio­
mie co najmniej 25 kwin­
tali z hektara.

i 
ł 
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sze ich a klienci
będą im pomagali nieprzetrzymu- 
jąc wagonów’, .stosując szeroko po­
dwójne operacje: wyładunek w 
godzinach przedpołudniowych i za 
ładunek do tego samego wagonu 
W godzinach popołudniowych oraz 
prace ładunkowe wykonywać rów­
nież w niedziele i święta.

Tegoroczny okres przewozów je­
siennych jest szczególnie trudny. 
Klienci kolei powinni więc z oby­
watelskim zrozumieniem pomagać 
kolejarzom w pokonywaniu tych 
trudności.

Dzieci prowadzą 
wymianę z zagranicą

Dzieci szkolne z Górzyc pow. 
Wodzisław pozazdrościły do­
rosłym bezdewizowej wymia­
ny delegacji i nawiązały kon­
takt z rówieśnikami ze szko­
ły czechosłowackiej w Pudlo- 
wie pow. Karwina. W wyniku 
porozumienia młodzi Czesi od­
wiedzili Górzyce, gdzie na ich 
cześć odbyły się występy ar­
tystyczne i spartakiada spor­
towa. W najbliższym czasie 
dzieci polskie odwiedzą czecho 
słowackich kolegów.

i*
*
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wych. Wszędzie go pełne, 
we wszystkich sprawach za 
biera głos.
A przy tym wszystkim czy 

ta, czyta i uczy się stale, tak 
jak i jego syn Bolesław, któ­
ry jest dzielnym pomocnikiem 
ojca w prowadzeniu gospo­
darstwa.

Ostatnie pytanie dotyczy 
sprawy, nurtującej nas od sa 
mego początku wizyty. Czy 
istotnie wszystkie gospodar­
stwa rolne mogłyby tyle pro­
dukować co gospodarstwo No 
waka?

Nasz rozmówca odpowiada

zabiegów , 
na sędziwym 
go dębu w 
Babsku po w. 
cka przeżyła 
godę. Kiedy

„kosmetycznych” 
pniu 1000-Ietnie 
leśniczówce w 
Rawa Mazowie- 
niezwykłą przy 

r konserwatorzy

zdecydowanie twierdząco.
Wszystkie, albo prawie wszy 
stkie. Indywidualne, spółdziel 
cze i państwowe. Zależy tyl­
ko od ludzi i organizacji go­
spodarstwa, a dalej od wy­
dajności pracy i wyposażenia 
technicznego.

Jan Ryszewski

zabrali się do likwidowania 
1,5 metrowej dziupli, którą 
należało wypełnić cementem 
z głębokiego otworu wysypał 
się na nich olbrzymi rój szer 
szeni, broniąc dostępu do 
swego legowiska. Nie pomo­
gły ochronne kombinezony, 
spełzły także na niczym pró­
by zadymiania dziupli.

Po dwudniowej, bezowoc­
nej batalii z wielotysięczną 
armią groźnych owadów, po­
kąsani konserwatorzy zdecy­
dowali się wprowadzić do ak 
cji „ciężką artylerię” w po­
staci... sikawki strażackiej. 
Dopiero wówczas, pod silnym 
strumieniem wody, szerszenie 
skapitulowały, ulatując w in­
ne miejsca.

' na chybił trafił. 4 przecho- i 
dzień na to: „Głupiś pan, ' 
czy co? To postawił sobie : 
zwykły ekspedient!” I mru- ■ 
ży do mnie oko. Zmrużenie 
oka ma u nas znaczenie na. 
ogół dość jednoznaczne; 
gest ten nie wymaga pra­
wie nigdy dodatkowych 
wyjaśnień. Kiwam więc 
w zadumie głową, by je­
chać dalej, ale mój rozmów 
ca nie należy do małomów­
nych; temat chce wyczer­
pać do końca. „A czyja ta, 
chce pan wiedzieć?” — 
Wskazuje brodą sąsiednią 
willę t już nie czekając 
na. odpowiedź informuje o- 
choczo: „Stawia ją sobie 
jakiś papudrak; porę lat 
czymś handlował, a teraz 
nie pracuje nigdzie. Ot, ta­
kim dobrze!”.

Ponieważ rozmowa zapo­
wiadała się na dłużej i sta­
wała się z chwili na chwilę 
mniej produktywna powie­
działem „do widzenia” i 
nacisnąłem pedały roweru, 

Po małej godzince znalaz 
łem się na szosie za mia­
stem. Dojeżdżam do jakie- 
goś skrzyżowania i już z 

i oddali widzę gromadkę ga­
piów i rozbity samochód w 
rowie. Przystaję i zasięgam 

' języka. Jakiś młody czło- 
( wiek chciał zakosztować ra. 
> dości jazdy nowo kupionym 
\ wozem; epilogiem tej rado- 
• ści było dwoje ciężko ran- 

I' nych — on sam i jego to­
warzyszka.

Muszę się przyznać, że te 
coraz częstsze jatki na Piro­
gach przestoją mnie wła­
ściwie dziwić. To przecież 

1 tylko skutek zbyt łatwego 
i otrzymywania prawa jazdy; 
\ kreowanie na kierowcę od­

bywa się u nas w sposób 
) dziecinnie prosty. Toteż 
j pewną moją znajomą, która 
1 stała się niedawno właści­

cielką samochodu zobowią- 
l załem do każdorazowego 
) telefonicznego zawiadamia-

nia, kiedy wyjeżdża na

Polacy na świecie
W HOŁDZIE 

JULIUSZOWI SŁOWACKIEMU

(Argentyna) W Klubie Polskim w Bue­
nos Aires odbył się uroczysty wieczór po­
święcony 150 rocznicy urodzin J. Słowac­
kiego. Poematy Słowackiego recytowali 
artyści polscy w Buenos Aires. Osobli­
wością wieczoru były recytacje poezji Sło­
wackiego w językach obcych, między in­
nymi hiszpańskim i japońskim.

SPIS POLAKÓW

kałych w Australii, z których większość 
brała udział w bojach powietrznych prze­
ciwko hitlerowskiej Luftwaffe w latach 
1939—1945. Wśród uczestników spotkania 
znajdowali się między innymi: były do­
wódca eskadry lotniczej T. Markowski, 
były operator radiowy J. Artymiuk oraz 
jeden z najstarszych lotników polskich, 
J: Skowron, który w momencie wybuchu 
drugiej wojny światowej miał już za sobą 
dziesięcioletni okres służby w polskim 
lotnictwie.

* 
i
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(Argentyna) Związek Polski w Argen­
tynie postanowił przeprowadzić spis lud­
ności polskiego pochodzenia w Argenty­
nie. Ponieważ dokonanie takiego spisu 
natrafia na duże trudności. Związek za­
apelował więc do wszystkich zrzeszonych 
Polaków, aby każdy z nich podał ze swe­
go rejonu zamieszkania imię, nazwisko i 
adres zamieszkałych tam rodaków.

Tą drogą Związek Polaków spodziewa 
się otrzymać przybliżoną liczbę Polaków 
i osób polskiego pochodzenia w Argen­
tynie.

SZKOŁY POLSKIE W MELBOURNE

(Australia). W roku szkolnym 1958/59 
Związek Polaków w Wiktorii prowadził 
na terenie miasta Melbourne 9 szkół. W 
ubiegłym roku szkolnym liczba dzieci 
uczęszczających do szkół wynosiła 227. 
Dzieci te uczyło 12 nauczycieli. Z począt­
kiem nowego roku szkolnego liczba dzieci 
wzrosła do 373, a nauczycieli do 17.

SPOTKANIE
WETERANÓW LOTNICTWA

(Australia) W Domu Lotnika Austra­
lijskiego w Melbourne odbyło się ostatnio 
uroczyste spotkanie polskich weteranów 
bojów lotniczych z okresu II wojny świa­
towej. W spotkaniu wzięło udział 40 by­
łych lotników polskich, obecnie zamiesz-

CIĘŻKA SYTUACJA STUDENTÓW

(Hiszpania) Na terenie Hiszpanii prze­
bywa dość liczna grupa młodzieży pol­
skiej, pozostałej tam z okresu II wojny 
światowej. Część tej młodzieży studiuje 
na wyższych uczelniach w Madrycie. O 
sytuacji materialnej tej młodzieży pisze 
w prasie polonijnej ks. prałat Bogacki z 
USA:

„Młodzież ta — pisze on — a są to 
przeważnie chłopcy studiujący medycynę, 
żyje w warunkach niezwykle ciężkich. 
Powodem jest brak pieniędzy na najko­
nieczniejsze potrzeby życia codziennego. 
Złe odżywianie jest dodatkowym proble­
mem. Niektórzy studenci nie tylko nie 
mają zmiany bielizny, ale posiadają tylko 
jedno powycierane ubranie, pochodzące
z jakiejś darowizny. W tej sytuacji 
diowanie to nie praca, ale nadludzki 
siłek” — kończy ks. Bogucki.

POLSKA PIESN

(Rumunia) Wsie Nowy Sołoniec,

stu-

Ple-
sza, Pojana-Miculi w Rumunii zamieszka­
łe przez polskich górali, stały się ośrod­
kiem zainteresowania rumuńskich wycie­
czek turystycznych i muzykologów.

Magnesem przyciągającym turystów są 
śpiewane przez te wioski starodawne 
polskie pieśni. Pieśni te budzą zachwyt 
wśród przyjezdnych swoją oryginalnością.

i
i
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miasto; w tym czasie nie 
ma siły, żebym ruszył się 
z domu. Miła ta znajoma 
odznacza się tak .wielką 
nerwowością, że każdy mi- 
jający ją samochód wywo­
łuje w niej drganie rąk na 
kierownicy. Komentarze, 
jak sądzę, zbyteczne.

Niedawno wyczytałem, że 
w Egipcie na skutek ogrom 
nej ilości wypadków dro­
gowych zarządzono weryfi­
kację praw jazdy oraz po- 
nowne egzaminy kierow­
ców. Jestem daleki od sta­
wiania za przykład właśnie 
Egipcjan; ani mi w gło­
wie również sugerowanie 
czegokolwiek ludziom zna­
jącym się na rzeczy lepie) 
niż ja. Bo może właśnie od­
powiednie czynniki uważa­
ją, że jatki na naszych szo­
sach są jeszcze zbyt małe, 
że do tak drakońskiego za­
rządzenia koniecznych jest 
dajmy na to, tysiąc tru­
pów dziennie. Nie wiem. 
W każdym razie owo ra­
dykalne posunięcie Egip­
cjan bardzo mi zaimpono­
wało. Bo między nami mó­
wiąc, nigdy nie uwierzę, 
by jakiekolwiek radykalne 
zarządzenie miało znaleźć 
posłuch wśród ndszego zdy­
scyplinowanego ludu. Zaw­
sze znajdzie się szwadron 
takich, których zarządzenia 
te nie tyczą, którzy mają 
kilka tuzinów zaświadczeń.
oświadc
no w

ń czy świadków, 
ostateczności —

wujka lub ciotkę gdzie na­
leży.

Trochę odbiegłem od te­
matu. Ale gonitwa myśli, 
to niejako zawodowa cho­
roba felietonistów. A co do 
motoryzacji — najgoręcej 
polecam rower.

10 mld zt w PKO
Stan wkładów pieniężnych 

ludności w PKO osiągnął 30 
września br. 10 miliardów 
533 miliony zł. w tym wkła­
dy oszczędnościowe 9 miliar­
dów 593 miliony, a wkłady 
na rachunkach bieżących i in 
nych rozliczeniowych 940 mi­
lionów zł.

(PAP)
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„Concerto 
grosso^

umówiono mnie na ki- 
' ’ no. Do ,,Czternastki”.

X 50.000 izb m:eszkalnych X dwa hotele X P-ęć kin X nowe 
urządzenia komunalne X 400 sklepów X powiększenie liczby 

łóżek w szpitalach

Film nawet
wkładka bardzo

wesoły, 
ciekawa.

Cóż z tego, skoro na po­
czątku połowa słów tek­
stu wypowiadanego przez 
aktorów tonęła wśród od- I 
głosów skrzypiącej podło­
gi. Oczywiście nie wina to j 
podłogowych desek. Raczej 
obsługi kina, która — nie- \ 
pomna obowiązujących za- '
rządzeń wprowadzała
do sali wszystkich spóźniał 
skich. I w czasie Kroniki i 
podczas dalszego seansu.

Tak więc, przez kilkana­
ście minut, prócz dźwięków 
dolatujących z głośników, 
uszy me łowiły szepty bile­
terów z niepunktualnymi 
widzami, a także nieprzy­
jemne zgrzyty uginających 
się desek.

Może dam się znów na­
mówić na pójście do „Czter 
nastki”. Przed podjęciem 
decyzji zażądam jednak pi­
semnego zobowiązania Za­
rządu Kin, że pouczono ob­
sługę o konieczności przy­
pominania sobie przed każ­
dym seansem wydanych za 
rządzeń, (c)

KONIKA
9 LAT WIĘZIENIA 

ZA WŁAMANIE DO LOKALI 
GASTRONOMICZNYCH!

16 czerwca 1957 r. Antoni 
Kucharski (zam. w Korytko- 
wie) wyszedł z więzienia. Czte­
ry dni później włamał się do 
bufetu KZG w Smentowie i 
skradł 8 tys. zł. Po dłuższej 
przerwie — 21 sierpnia ub. ro­
ku nastąpiło drugie włamanie, 
w rezultacie czego restauracja 
„Syrena” w Gdańsku straciła 
10 tys. zł. Dalszych kilkanaście 
włamań — zawsze do lokali ga 
stronomicznych, uspołecznio­
nych lub prywatnych — doko­
nał Kucharski na terenie całego 
kraju. Kilka razy pomagał mu 
Tadeusz Sip (zam. we Wrocła­
wiu). Obaj włamywacze w 
swym przestępczym rajdzie 
zwiedzili również restaurację 
„Rarytas” w Poznaniu. W su­
mie szajce udowodniono 20 
przestępstw.

Sąd Wojewódzki w Poznaniu 
skazał Kucharskiego na 9 lat 
więzienia z 3-letnią utratą pu­
blicznych i obywatelskich praw 
honorowych, zaś Sipa na 5,5 
roku więzienia i utratę praw 
na okres 2 lat. (ak)

oto na go liczy Poznań do 1985 r
Z inicjatywy Towarzystwa Miłośników m. Poznania or­

ganizowane są co pewien okres odczyty na tematy związa­
ne z gospodarką miejską. W najbliższy poniedziałek w Pa­
łacu Działyńskich referat pt. „Wstępne założenia do planu 
5-letniego m. Poznania” wygłosi przewodniczący Prezydium 
RN m. Poznania — Franciszek Frąckowiak.
Oto niektóre tylko założe­

nia rozwojowe miasta do 1965 
roku. Przez 5 lat Poznań ma 
wybudować 50 tys. izb miesz­
kalnych, z tego 16 tys. za kre­
dyty państwowe, a 34 tysiące 
za fundusze zakładów pracy, 
spółdzielni i ludności. Ponad 
miliard złotych potrzebował­
by Poznań na potrzeby gospo­
darki komunalnej — remonty 
domów, komunikację, moder­
nizację starej oczyszczalni 
ścieków, ujęcie wody w Mo­
sinie itp. Z tego obszernego

VII Ogólnopolski 
Konkurs
Recytatorski

Ministerstwo Kultury i Sztu­
ki oraz Związek Literatów Pol 
skich, wspólnie z zainteresowa 
nymi instytucjami i stowarzy­
szeniami społeczno-kulturalny­
mi, ogłaszają VII Ogólnopolski 
Konkurs Recytatorski w Roku 
XV-lecia PRL.

Głównym założeniem kon- 
kursu jest spopularyzowanie 
współczesnej twórczości literac 
kiej — poezji i prozy. Każdy 
uczestnik Konkursu obowiąza­
ny będzie do przygotowania w 
repertuarze przynajmniej jed­
nego utworu z polskiej litera­
tury współczesnej, powstałego 
w okresie 20-lecia międzywo­
jennego, wojny i 15-lecia Pol­
ski Ludowej.

Dla laureatów Konkursu 
przewidziane są wysokie na­
grody pieniężne (od 500 do 
15.000 zł) oraz nagrody rzeczo­
we, fundowane przez różne in­
stytucje, zakłady pracy i or­
ganizacje społeczne. Ponadto 
nagradzani będą instruktorzy 
za wyniki recytatorów pracu­
jących pod ich kierunkiem.

Szczegółowych informacji u- 
dzielają Wydział Kultury Pre­
zydium RN m. Poznania, ul. 
Armii Czerwonej 80/82 i Dział 
Informacyjno - Bibliograficzny 
przy Miejskiej Bibliotece Pu­
blicznej im. Edw. Raczyńskie­
go, ul. Armii Czerwonej 65.

programu zostanie zrealizo­
wana ty!<o część gdyż wspom­
nianej kwoty nasze miasto nie 
otrzyma.

Poznańskie hotele posiada­
ją obecnie 870 łóżek. Jak na 
miasto MTP, — niedużo. Do 
19G5 roku przybędzie nowy 
hotel „Orbisu” na 730 łóżek.

Znana jest dobrze wszyst­
kim obecna ciasnota w szko­
łach podstawowych. W 5-latce 
sytuacja ulegnie dużej popra­
wie. Zamiast ponad 70 ucz­
niów na jedną izbę lekcyjną, 
przypadnie 42. Również zwięk 
szy się ilość izb w szkołach 
średnich i zawodowych. Plany 
przewidują budowę nowych 
obiektów, w których mieścić 
się będzie około 180 klas.

Gorzej przedstawia się spra­
wa z projektami wybudowa­
nia 5 kin (każde po 800 
miejsc). Wstępne założenia 
przewidywały przeznaczyć na 
kulturę około 60 milionów zło­
tych. Tymczasem sumę tę

pokrycie na potrzeby miasta 
sięga około 2 miliardów zło­
tych. Ile jeszcze kredytów go­
spodarze miasta zdołają uzy­
skać od władz zwierzchnich, 
trudno przewidzieć. Jedno jest 
pewne, że Prezydium RN m. 
Poznania uczyni wszystko, by 
projekty dotyczące rozwoju 
miasta, które są opracowane 
w oparciu o rzeczywiste po­
trzeby, doczekały się realiza-
cji.

PouJod.za.nla „YlUclelala.

(an)
Mściciel z Haramie przy­

jemny western reżyserii A.

zmniejszono 
złotych.

Sklepów

do 20 milionów

będzie miał
uspołecznionych

Poznań za 6 lat
o 400 więcej. O taką samą
liczbę 
szenie

proponuje się zwięk- 
łóżek w szpitalach.

Wstępne założenia przewi­
dują wydatkowanie w ciągu 
5-latki na inwestycje ponad 
3 miliardów złotych. Na razie

I znaczki mają 
swoje święto

— Dla mnie — datownik z 
piórem.

— Proszę o stempelek ze 
znaczkiem.

W gmachu Dyrekcji Poczty
i Telekomunikacji 
Kościuszki panowrał
wieczorem 
Tam właśnie 
przytoczone 
zdań.

Urządzona 
narodowego

przy ul.

ożywiony 
usłyszał j 
wyżej

z okazji

Ziemniaki, warzywa i opal na zimp
Zaopatrzenie naszego mia­

sta w ziemniaki przebiega 
sprawnie, chociaż trzeba spro­
wadzić bez mała 20 tys. ton 
na całą zimę. W tym roku do­
stawy rozpoczęły się o dwa 
tygodnie wcześniej, toteż do 
końca września rozprowadzo­
no 1300 ton dla zakładów pra­
cy i 500 ton na sprzedaż pla­
cową. Ogółem, z 18 tys. ton 
które otrzyma PP „Warzywa- 
Owoce”, jedna trzecia przezna­
czona jest d|a zakładów, taka 
sama część — na rezerwy zi­
mowe, trzecia — dla sklepów 
detalicznych i placówek sprze 
dąży.

PP. „Warzywa-Owoce” przy 
stąpiło również do gromadze­
nia zapasów jarzyn i owoców. 
Warzyw będzie dosyć. Zapasy 
jabłek wyniosą 300 ton. (Rok 
temu zjedliśmy w zimie 400 
ton). W nadchodzącym sezo­
nie jabłek będzie mniej, ze 
względu na mniejszy urodzaj.

Pewne zmiany wprowadzo­
no w zakresie zaopatrzenia 
mieszkańców w opał. W związ 
ku z trudnościami taborowy­
mi na PKP, postanowiono 
ograniczyć niektóre trans­
porty w siedmiu zachodnich 
województwach. Tak np. za­
miast długiego przebiegu wa­
gonów z węglem ze Śląska do 
Wielkopolski, ludność nasze­
go województwa postanowio­
no zaopatrzyć z nadodrzańskie 
go zagłębia węglowego w 
NRD.

Od tego miesiąca zaopatrze­
nie w opał ludności strefy 
miejskiej ulegnie zatem zmia­
nie: zamiast węgla I klasy 
(250 zł za tonę), mieszkańcy 
będą otrzymywać jjrykiety z 
węgla brunatnego (167 zł za 
tonę) z pobliskiej NRD. Dla 
wyrównania dysproporcji usta 
łono równoważnik: 1 tona 
węgla = 1250 kg brykietów.

Niezależnie od tego ekwiwa­
lentu odbiorcy mogą zakupić 
30 proc, przydziału I rzutu w 
innym, drobniejszym asorty­
mencie węgla kamiennego.

Radzimy nie zwlekać z za­
kupem opału. Jak nas infor­
mują w OPHO duży napływ
spóźnionych odbiorców w
pierwsze chłodne dni, może 
spowodować znaczne opóźnie­
nie dostaw opału do domu.

— Jesteśmy z milicji — mó­
wi kpt. Jędrzejowicz — i chce 
my od was kilku wyjaśnień.

— Proszę bardzo! — odpo­
wiada opanowanym głosem 
Frankiewicz.

— Interesuje nas — rąbie 
prosto z mostu por. Kęcia —• 
co pan robił 30 czerwca, 18 lip­
ca i 28 sierpnia?

— Co miałem robić? To co 
zawsze. Pracowałem w gospo­
darstwie — mówi zimno Fran­
kiewicz.

— Az kim się pan widział 
w tych dniach?

— Nie pamiętam.
— Nawet jeśli chodzi o 28 

sierpnia? Przecież dziś jest 
29 sierpnia!

— Mówię, że nie pamiętam.
— Może słyszeliście, co się

działo w 
pytamy? 
tan.

— Nic.

tych dniach, o które 
— pyta teraz kapi-

W ogóle nie
co panom chodzi.

— No, to będziemy 
sieli rozglądnąć po 
obejściu — stwierdza

wiem, o

się mu- 
waszym 
kapitan,

a funkcjonariusze przystępują 
do szczegółowej rewizji .

W mieszkaniu, niesprząta- 
nym chyba od lat, stosy nie- 
pozmywanych naczyń, puste 
butelki, stare narzędzia, wor­
ki, słoma. Niezrażony tym mi-

wczoraj 
ruch 

reporter 
urywki

Między-
Tygodnia Pisania

Listów impreza pt. „Dzień 
Znaczka” ściągnęła spory tłu­
mek filatelistów.

Przygotowano dla nich kilka 
specjalnych datowników, a- 
trakcyjne wydawnictwa fila­
telistyczne, oryginalne karty 
pocztowe. Szczególnie dużym 
zainteresowaniem cieszyły się 
wydane specjalnie na ten dzień 
znaczki wartości 60 gr i 2,50 
zł.

Na miejscu uruchomiono też 
obsługę pocztową, tak, że moż­
na byro od razu wysyłać te 
filatelistyczne „rodzynki” 
krewnym i znajomym. Ta 
miła impreza z pewnością za­
skarbiła pocztowcom uznanie 
tych, którzy jako „hobby” o- 
brali sobie maleńkie znaczki 
pocztowe, (i)

„Chirurgofil“ zbuduje 
kombinat chemiczny
Podobnie, jak w innych fabrykach, ustalone zostały ostat­

nio w Poznańskich Zakładach Farmaceutycznych „Chirurgo­
fil”, po dyskusji z załogą, zadania na następne 5 lat. Jak 
wynika z danych, przytoczonych przez dyrektora Zakładów, 
mgr. Leona Pawelczyka, w okresie tym „Chirurgofil” zwię­
kszy przeszło G-krotnie swoją produkcję.
Wytwórnia zacznie dostar-

czać między 
cząwszy od

dnnymi — po- 
1965 roku — po

1200 min. różnego rodzaju ta­
bletek, 200 min. kapsułek wi­
taminowych, 2 tys. ton syro­
pów leczniczych, 1750 ton glu- 
covitu i znacznie większe niż 
dotychczas ilości strun chirur­
gicznych rocznie.

Tak znaczne zwiększenie pro 
dukcji poszukiwanych w kra-
ju leków innych środków
farmaceutycznych, umożliwi 
wybudowanie we wcześniej­
szym, niż projektowano po­
przednio terminie nowocześnie 
wyposażonych hal. Wydatkuje 
się na nie w 5-latce około 65 
mirr. złotych. Zjednoczenie 
Przemysłu Farmaceutycznego 
z dyrektorem naczelnym, inż. 
mgr. Edwardem Zawadą usto­
sunkowało się bowiem przy­
chylnie do starań kierownic-

w terminie znacznie krótszym 
niż projektowano. •

Z oświadczenia dyr. Zawa­
dy wynika również, że z uwa­
gi na Międzynarodowe Targi 
Poznańskie, Zjednoczenie pra­
gnie przekształcić „Chirurgo- 
fil” we wzorcowy, najbardziej 
nowoczesny zakład przemysłu 
farmaceutycznego. Jest to waż 
ne i z tego względu, że wyra­
bianym przez „Chirurgofil” 
catgutem, czyli nićmi chirur­
gicznymi, zainteresowali się o- 
statnio przedstawiciele Egip­
tu i Libanu. Uznali oni ten 
artykuł za bardzo dobry. W 
związku z tym prawdopodob­
nie dojdzie w najbliższym cza 
sie do zawarcia transakcji 
eksportowych. (L)

Manna z Jamesem Stewartem 
w roli głównej (na zdjęciu) 
cieszy się dużym powodzeniem 
poznańskich widzów. W zwią­
zku z tym kierownictwo kina 
„Bałtyk” komunikuje, że w 
sobotę o godz. 23 oraz w nie­
dzielę o godz. 10,30 i 13 od­
będą się dodatkowe seanse. 
Bilety można również naby­
wać w przedsprzedaży w „Or­
bisie”. Film będzie wyświet­
lany jeszcze około tygodnia, 

(b) 
Fot. — Film Polski

Prapremiera 
w Teatrze Satyry

W niedzielę, 11 bm. o godz. 
20 odbędzie się w Teatrze Sa­
tyry długo oczekiwana polska 
prapremiera sztuki Bertolda
Brechta „Czy człowiek 
pomóc człowiekowi”.

Reżyseria: Jan Perz,

może

sceno-

twa „Chirurgofilu” władz
miejskich w Poznaniu o zlo­
kalizowanie tego kombinatu 
chemicznego w naszym mie­
ście. Ostatnio postanowiło na­
wet przeznaczyć całkowitą su­
mę, potrzebną na inwestycję 
już w przyszłej 5-latce, a więc

Wysokie 
odznaczenia 
dla nestora 
polskiej balneologii

13 bm. w Instytucie Balne- 
oklimatycznym odbędzie się po 
siedzenie naukowe Poznań­
skiego Koła Towarzystwa 
Balneoklimatycznego, na któ­
rym wygłoszonych zostanie 
kilka ciekawych referatów.

Posiedzenie to będzie miało 
specjalnie uroczysty charak­
ter, ponieważ odbędzie się na 
nim wręczenie Krzyża Kawa­
lerskiego Orderu Odrodzenia
Polski nestorowi polskiej
balneologii — prof. dr Anto­
niemu Sabatowskiemu. (na)

(6)

WY/OK/CH BLONDYNÓW
licjant kieruje pierwsze kroki 
do skrzyni. Po chwili wyjmu­
je 10 cyklistówek.

— Takie, jak 
— mruczy.

— Nie tylko z 
daje kapitan i

ta z Cekowa

Cekowa — do 
zdejmuje go-

spodarzowi z głowy jedenastą 
identyczną czapkę.

Tymczasem inny funkcjona­
riusz znajduje dość dużą szma 
tę. Po chwili namysłu otwiera 
raportówkę. Wyjmuje z niej 
szmatę znalezioną w miejscu 
zasadzki na milicjanta w Ko­
koszkach. Rozkłada piaty na 
ziemi. Postrzępione końce pa­
sują do siebie idealnie.

Podchodzi kapitan. Pochyla 
się nad szmatami.

— Jak połówki jednej mo­
nety — stwierdza i wskazując 
palcem corpus delicti pyta:

— I co pan na to, panie 
Frankiewicz?

— Co to milicja szmat jesz­
cze nigdy nie widziała? — pa­
da pogardliwa odpowiedź.

Gospodarz traci jednak spo­
kój.

— Psiakrew! — wybucha. — 
Kiedy mi wreszcie dacie spo­
kój. Mówię, że nie wiem, a wy 
w kółko swoje. Idźcie już do 
jasnej cholery!

Kapitan spogląda przenikli­
wie na jednego z funkcjona­
riuszy. Ten kiwa głową i pod­
chodzi szybko do Frankiewi­
cza.

— Pozwólcie ręce!
— Co wy — protestuje Frań 

kiewicz, ale z boku doskakuje 
inny milicjant. Zgrabny chwyt. 
Metaliczny szczęk kajdanek. I 
po krzyku...

Rewizja trwa. Sierżant Po- 
walski po przeszukaniu stry­
chu rozgląda się po podwórzu. 
Podchodzi do rozpoczętej bu­
dowy. Nagle zatrzymuje się 
przed stertą piasku. Powoli za 
czyna ją rozgarniać. Natrafiw­
szy na coś twardego, przyspie­
sza. Po chwili trzyma owinię­
ty w szmaty pakunek. Oczom

Kiedy otworzą?
Zabierałem się właśnie

grafia: Bartłomiej Kurka, mu­
zyka — Jerzy Milian.

Przedsprzedaż biletów pro­
wadzą: kasa teatru w godz. 10 
—12 i 16—20 oraz „Orbis”, Ar­
mii Czerwonej 33. (na)

do.
wyjścia, kiedy w drzwiach 
redakcyjnego pokoju stanął 
zgarbiony, 70-letni staruszek. 
Zdyszanym głosem zapytał o 
kogoś, kto może go wysłuchać.

— Panie redaktorze — za­
czął wyjaśniać cel swej wi-

momujEm

zyty przyszedłem tu nie
tylko we własnym imieniu, ale 
wszystkich mieszkańców So- 
łacza. Proszę o pomoc w spra­
wie naszych nerwów, czasu i 
nóg. Chodzi mi o jedyną w 
naszej dzielnicy aptekę. Zam­
knięto ją w połowie lipca, 
rzekomo na 2—3 tygodnie. Re­
mont. Ale pan wie jak to 
jest z tymi sprawami. Minął 
lipiec, sierpień, wrzesień... Ach 
mówić się nawet nie chce. 
Kołaczemy tu i tam, niestety

Sekcja rolniczo-ekonomiczna Pol­
skiego Towarzystwa Ekonomiczne­
go urządza 12 bm., o godz. 18, w 
Wyższej Szkole Ekonomicznej od­
czyt dr. Mariana Jerzaka o głów­
nych kierunkach rolnictwa czecho 
słowackiego.

Kolo Miejskie PTTK organizuje 
17 i 18 bm. wycieczkę autokarową 
na trasie Szczawno Zdrój — Książ 
— Wałbrzych — Zagórze Sl. (Za-
mek Chojnik). Wyjazd bm.
sprzed Dworca Zachodniego o go-
dżinie Bliższe informacje w
oddziale PTTK, Stary Rynek 89/90.

bez skutku, 
jeszcze po 
biegać aż" 
rzeczywiście

Jak długo mamy 
każde lekarstwo 

do miasta? Czy 
remonty muszą

. się przeciągać w nieskończo­
ność?

Te dwa ostatnie pytania 
naszego Czytelnika kieruje­
my pod adresem Zarządu 
Aptek, (imi)

zebranych ukazuje się złożona 
dubeltówka.

— Jaki numer? — pyta por.
Kęcia.

— 185845.

Czytelniczka A. B. — Nowoczes­
ny warsztat tkacki najłatwiej kupi 
Pani w „Komisie” Radzimy tak­
że czytać „Drobne ogłoszenia” w 
naszym dzienniku, w którym czę­
sto oferuje się taki warsztat. Kur­
sy trykoiarskie prowadzi PSS. Za­
pisy ul. Grunwaldzka 55, barak 5 
pk. 8 (od godz. 8—13). (5341)
Kajetan Stein, Franciszek Brycht. 

Dyrekcja Okręgowa Kolei Pań­
stwowych zawiadomiła nas, że za 
nienależytą obsługę podróżnych, 
dyżurny ruchu stacji Kobylnica 
został dyscyplinarnie ukarany.

(4169)
Stały Czytelnik. — Uwagi Pana

są zupełności uzasadnione.

— A więc ta sama, którą 
skradziono Kamińskiemu w 
Kuźnicy. Tak, Frankiewicz, to 
już koniec — zwraca się do 
gospodarza. — Przegraliście...

Frankiewicz zaciska szczęki. 
Milczy. *

W kilku oknach KP MO 
błyszczą światła. Zaglądnijmy 
do jednego.

— Oczywiście macie prawo 
— mówi oficer śledczy — ze­
znawać tak jak się wam po­
doba, a nawet nie odpowiadać
na jakiekolwiek pytania, 
stanówcie się jednak, czy 
sens opowiadać takie jak 
historyjki, skoro milicja 
nie budzące wątpliwości

Za- 
jest 
wy 
ma 
do-

wody. Na tej podstawie każdy 
sąd wyda w waszej sprawie 
wyrok skazujący. No więc: 
przyznajecie się do zarzuco­
nego wam czynu?

— Nie... Mówiłem już, że nic 
o żadnych napadach nie wiem 
— odpowiada załamującym 
się głosem Frankiewicz.

(c. d. n.)

Przekazano je do Komendy Ru­
chu Drogowego MO z Wnioskiem 
o spowodowanie zakazu parkowa­
nia wozaków na ulicach Mostowej 
i Wierzbowej. (4856)

Kazimierz Tetzlaff. — Przy oma­
wianiu naszego handlu, poruszymy 
sprawę barów mlecznych. Za uwa-
gi dziękujemy. (5274)

UŚMIECHNIJ SIĘ =

U

Szkocji: Jedna kula na 
trzech wystarczy!



OGŁOSZENIA | „GŁOSKI OGŁOSZENIA
Pracownicy poszukiwani

Murarzy, blacharzy, malarzy, robotników przyj 
mie zaraz na dogodnych warunkach Miej­
skie Przedsiębiorstwo Remontowo-Budowlane 
nr 2 w’ Poznaniu, ul. Droga Dębińska 3b. K7521
Inżynierów i techników sanitarnych i elektry­
ków na stanowiska kierownicze zatrudni Przed 
siębiorstwo Robót Instalacyjnych Budownictwa 
Terenowego w Poznaniu, ul. Dębińska 10.

K7651
Palaczy do centralnego ogrzewania zatrudni 
Dzielnicowy Zarząd Budynków Mieszkalnych. 
Poznań, Stare Miasto, ul. Rybaki 18a I ptr. 
pokój 15. K7656

W związku z dużym zainteresowaniem mieszkańców Po­
znania i okolicy, okazanym na Targach Poznańskich w sto­
sunku do znanych ze swej jakości:

(linoleum) i

aaPIANIZOLU" tworzywa termo- i dźwiękoizolacyj
nego stosowanego m. in. w budownictwie

produkcji Zakładów Chemicznych „Gamrat” w Jaśle,

zawiadamia się zainteresowanych, że artykuły te są 
do nabycia

w Wojewódzkiej Hurtowni Wyrobów Przemysłu Chemicznego
w Poznaniu Stary Rynek 87/88. K7811

Zubiono 6 października 
rękawiczkę jelonkową, pl. 
Wolności — Armii Czer­
wonej. Zwrot wynagrodzę. 
Drogeria, Armii Czerwo-
nej 6. • 33545g

Zgubiono książkę: „Stage 
design throghout the 
world Since 1935”, niezbę­
dną do opracowań sceno­
graficznych sztuki teatral 
nej. Znalazcę uprzejmie 
prosi się o zwrot do se­
kretariatu Teatru Pol­
skiego w Poznaniu, 27 Gru
dnia 8/10. 33538g

SZCZECINSKIE ZAKŁADY WŁOKIEM 
SZTUCZNYCH

W SZCZECINIE — ZYDOWCACH

ogłaszają 4

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na remont kapitalny

WAGI KOLEJOWEJ 0-40 ton
Udział w przetargu mogą brać przedsiębior-

Ceramika z wyższym wykształceniem i techni­
ka cerajwiki zatrudni przedsiębiorstwo państ­
wowe W|Poznaniu. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
ŚwierczM^kiego 3 dla K7678.
Pracowni^ do centralnego ogrzewania, z prak 
tyką lub Bez przyjmą na dobrych warunkach 
Poznańskie Zakłady Armatur Poznań-Zawady, 
ul. Koronkarska nr 10. K7703

ZAKŁADY PRZEMYSŁU METALOWEGO 
H. CEGIELSKI W POZNANIU 

ul. Dzierżyńskiego 223/229 

posiadają w remanentach

większe ilości

Z. E. O. Z — ZAKŁAD ENERGETYCZNY 
POZNAN — TEREN

stwa państwowe, spółdzielcze i 
Termin składania ofert — 25. 
Bliższych informacji udziela

osoby prywatne.
X. 1959 r.
Komórka Kon-

1 kowala specjalistę od resorów oraz 2 mecha­
ników samochodowych przyjmie zaraz Miej­
skie Przedsiębiorstwo Gospodarki Komunalnej 
w Gnieźnie, ul. Chrobrego 24/25. K7712
Księgowa oraz młodszy zootechnik (samotni) 
potrzebni zaraz. Zgłoszenia pisemne kierować 
do Dyrekcji Stadniny Koni, Kroplewo z siedzi­
bą w Swietlinie, poczta Ostróda. K7717
Inżyniera względnie technika z dziedziny me­
talowej na stanowisko kierownika technicznego 
zatrudni natychmiast Sp-nia Inwalidów „Roz­
wój” w Rawiczu. Zgłoszenia osobiste względ­
nie oferty wraz z życiorysem i odpisami świa­
dectw, kierować pod adresem: Spółdzielnia In­
walidów „Rozwój”, Rawicz, ul. Ignacego Buszy 
nr 11, tel. 65. K7779 
Laboranta fotograficznego lub fotografa (męż­
czyznę), zaopatrzeniowca, salowe i pielęgniarki 
przyjmie zaraz Państwowy Szpital Kliniczny 
nr 4 w Poznaniu, Dzierżyńskiego 135. 33399g
Palacza c. o., 2 sprzątaczki na pełny etat oraz 
1 sprzątaczkę na pół etatu przyjmie zaraz Miej 
ska Biblioteka Publiczna im. E. Raczyńskiego 
w Poznaniu, plac Wolności 19. 33465g
Wykwalifikowanych szewców oraz krawców za 
trudni na dogodnych warunkach Spółdzielnia 
Inwalidów „Jedność” w Poznaniu, ul. Sam. En- 
gla 9. Zgłoszenia w godzinach od 8—10. K7762
20 maszyniarek do produkcji taśmowej na ma­
szynach elektrycznych i 5 ręczniarek — płace 
wg stawek akordowych — oraz gońca, sprzą­
taczkę i palacza — płace do uzgodnienia — za­
angażujemy. Krawiecka Spółdzielnia Pracy 
„Pokój” w Poznaniu, ul. Grunwaldzka 88. ba­
rak nr 25. K7732
Wydział Gospodarki Komunalnej i Mieszka­
niowej — Prezydium Rady Narodowej m. Po­
znania przyjmie zaraz: inżyniera elektryka, 
inżyniera drogowca, inżyniera mechanika, eko­
nomistę. Zgłoszenia przyjmuje się w Nowym 
Ratuszu pokój 305 — III ptr. K7813

narzędzi nowych
i używanych

Wykazy i informacje można uzyskać .w Dziale 
Gospodarki' Narzędziowej w gmachu dyrekcji

• HCP — pokój 325. K7801

Poszukujemy kandydatów na kierownicze sta­
nowiska w GS-ach, gł. księgowych i ich za­
stępców również w GS-ach, oraz radcy praw­
nego z terenu Głogowa. Podania wraz z' życio­
rysem i odpisem opinii z ostatnich miejsc pra­
cy prosimy kierować do PZGS w Głogowie, 
AL Wolności nr 11, II ptr. Uposażenie wg obo­
wiązujących stawek płac dla pracowników 
spółdzielczych. Reflektujemy tylko na siły wy-
kwalifikowane. K7719

Potrzebny uczeń — war­
sztat blacharsko - instala­
cyjny. Poznań, Matejki 
11. 33242g
Potrzebna pomoc do prac 
domowych w godz. popo­
łudniowych (3 godziny 
dziennie). Górecka, 23 Lu­
tego 29/33a m. 18. Zgłoszę 
nia od 15—16. 33572g
Sprzątaczka potrzebna — 
27 Grudnia 7, I piętro le­
wo, pracownia płaszczy. 

____ 33354g
Uczeń potrzebny — war­
sztat elektroinstalacyjny. 
Poznań, Ostrówek 17/18 m.
1. 33426g
Szewc do szycia rannych 
pantofelków potrzebny. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
33439g.
Przyjmę repasarkę (na 
moją maszynę). Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 33446g.
Gosposia wzgl. pomoc do­
mowa. wiek średni, na sta 
łe (osobny pokój) lub do­
chodząca potrzebna. Po­
znań, Śląska 2 m. 1.

33455g

Uczciwa pomoc domowa 
na stałe potrzebna, dobre 
warunki. Zgłoszenia: ,,U- 
pominki”, RoOsevelta 12.

33452g

Wuka:^
Fortepianowej gry udzie­
la początkującym i za­
awansowanym pedagog. 
Poznań. Ratajczaka 26 m. 
115, wejście 8. 28946g

Kursy amatorskie foto­
grafii dla początkujących 
i zaawansowanych, foto­
grafii kolorowej, przero­
bu tworzyw sztucznych, 
kursy dla eksternistów 
przygotowujące do matu­
ry ogólnokształcącej? za­
wodowej organizuje: Spół 
dzielcze Zrzeszenie Kształ 
cenią Zawodowego, Po­
znań, Pl. Kolegiacki 17. 
Informacje i zapisy co- 
dzienńie od godz. 8,30—13, 
pokój 200, telefon 82-81, 
wewn. 132. 32295g

Puch i pierze nowe i u- 
żywane kupuje firma 
„Polplume” Poznań. Ry­
nek Łazarski 2. 31758g

W dniu 7. 10. zasnęła w Bogu, opatrzona Sa­
kramentami św., po ciężkich cierpieniach, moja 
najdroższa żona, najukochańsza mamusia, sio­
stra, szwagierka, bratowa i ciocia, przeżywszy 
lat 50, śp.

Maria Gano
z d. Jackowska

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę 
o godz. 15 z kaplicy cmentarnej na

W ciężkim smutku pogrążeni 
MĄZ Z SYNKIEM I

11. 10. 1959
Sołaczu. ।

RODZINA

Dnia 7 października 1959. zmarła nagle moją 
najdroższa i nigdy niezapomniana żona, w 46 ro­
ku życia, śp.

z Baraniaków

Zofia Flak
Pogrzeb odbędzie się w niedzielę 11 bm„ o go­

dzinie 14, z kaplicy cmentarnej na Janikowie.
Msza św. za spokój duszy Zmarłej, odprawio­

na zostanie w poniedziałek 12 bm. o godz 8 w 
kościele Pallotynów.

W głębokim żalu pogrążony 
MĄZ

Poznań. Grodziska 27. 33707g
Mw lim ■ m in, iwiiiwimignaraanBłCTMMMMWiawT—wwii h ii ■ ii ■iihw i

Kupię hydrauliczną prasę 
do oleju. Zbigniew Thiel, 
Śmigiel, pow. Kościan.

27028p
Polietylen kupię. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 33423g.
Kupię samochód „Skoda” 
1102 lub 1101 tylko w ide­
alnym stanie. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3. 33484g
Skórki królicze kupię. Po 
znań, Grodziska 129 m. 5.

33440g

Cegłę białą oraz wapno
poleca: Hurtowakl.

Sprzedaż Materiałów Bu­
dowlanych M. Rzekiecki, 
Bydgoszcz, Em. Plater 20. 

K7015
Osie z luśniami na ko­
łach 2C-kach i 16-kach do 
pojazdów konnych dostar 
cza po cenach konkuren 
cyjnych „Autometal”, Po 
znań-Jeźyce, Miła 17, tel.
834-33. 28671g
Wózki dziecięce głębokie 
i sportowe, nowoczesne 
modele poleca: Szczepań­
ska. Poznań. Czerwonej 
Armii 70. w podwórzu.

29794g
Nowe kołnierze z lisów 
tanio sprzedaje. Jeżycka 
2 m. 1. 32632g
Lisic skóry 
garbowane, :
Szalczyńska.

niebieskie,
sprzedam. 
Poznań. 23

Lutęgb 46 m. 3. 32905g
Sprzedam samochód oso­
bowy „Moskwicz” typ 402 
w bardzo dobrym stanie.
Zabikowo, 
nej 92. 33009g
Mercedes V—170 po kapi­
talnym remoncie, nowe 
ogumienie, sprzedam. Le­
szno, Narutowicza 37. tel.
2286. 27024p
Motocykl „Jawa” 250 (no-
wy), sprzedam okazyjnie.
Lubrańskiego 1 (obok Ka­
tedry) od godz. 15—18.

33387g
Sprzedam ciągnik .Zetor
25 T w dobrym stanie. 
Teodor Schoener. Rożno­
wo. pow. Oborniki. 33652g......

Dnia 8 października 
1959 r., zmarł tragicz­
nie mój najdroższy 
mąż, nasz ukochany 
ojciec, dziadek i wu­
jek, śp.

Maksymilian
WolH

Pogrzeb odbędzie się 
dnia 10 bm. o godz. 
11.16 z kaplicy cmen­
tarnej na Junikowie.

W głębokim smutku 
pogrążeni

ZONA. SYNOWIE 
I RODZINA

33671 g

posiada do upłynnienia materiały zbędne 
wchodzące w zakres branż:

metalowych, 
elektrotechnicznych, 
budowlanych
i chemicznych.

Materiały nabywać mogą jednostki gospodarki 
uspołecznionej, rzemieślnicy, zrzeszeni w spół­
dzielniach i osoby prywatne.

Formalności związane ze sprzedażą materiałów 
załatwia:

Dział Zaopatrzenia Zakładu
Poznań — Al. Marcinkowskiego nr 27, parter.

K7788

KROCZKI KARPIA (I ionę)
sprzeda w październiku

Państwowy Młodzieżowy Zakład Wychowawczy 
w Antoniewie 

poczta Skoki, pow. Wągrowiec.
K7810

OGŁOSZENIA DROBNE'
Materiały budowlane: ce­
ment, wapno, belki-żel.- 
reg., siatkę, cegłę, pustaki 
itp. dostarcza Budomat — 
Ostrów Wlkp., Wolności
13. 27027p
Sprzedam motocykl MZ 
350 lub zamienię na WFM. 
Młynary 10, poczta Mar-
gonin. 26879p
Tanio sprzedam urządze­
nie olejarni. 2 prasy ręcz­
ne. Thiel, Śmigiel, Sien­
kiewicza 18, pow. Kościan.

27031p
Samochody w cenie od 
16.000 zł, motocykle od 
3.000 zł oraz różne maszy­
ny poleca na sprzedaż 
Biuro Handlowe Poznań, 
Czajcza 2, tel. 847-56.

33384g
Wózek ceratowy, głęboki 
sprzedam. Długa 4 m. 37. 

33395g
Samochód 6 osobowy mar 
ki „Oldsmobil” w dobrym 
stanie sprzedam. Wawrzy
niaka 15. 33397g
Wózki głębokie spacero­
we „Warszawa” drewnia­
ne. gięte, dla lalek poleca 
Lesiński, Poznań, Zydow-
ska 33. 3.3401g
Motocykl WFM sprzedam, 
stan dobry. Poznań, Wiś-
niowa 78 m. 33402g
Sprzedam motocykl DKW 
NZ 350. Świetlana 14 m. 4.

33403g
Sprzedam taksometr „Hal 
da” i samochód małolitra 
żowy. Poznań, Engla 3 m.
10. 33405g
Sprzedam piec kaflowy, 
przenośny, maszynkę ga­
zową. Różana 23 m. 4.
_____________ 33406g
Snrzedam głowicę do ciąg 
nika „Deutz” 28 KM no­
wą. Dąbrowskiego 92/94. 
garaż. ■ 33416g
Sprzedam motocykl WSK 
1958 r. w bardzo dobrym 
stanie. Wojska Polskiego
10 m. 3. 33421 g
Winoroślowe silne sadzon
ki sprzedaje 
października, 
ska Szkółka

— koniec 
Wielkopol- 
Winorośli,

Poznań, Dzierżyńskiego 
138. 33448g

Dnia 15 października
1959
rocznicę śmierci, śp.

Józefa 
Przysieckieno 

odprawiona zostanie w 
kościele OO. Francisz­
kanów w Poznaniu 
przy ul. Franciszkań­
skiej żałobna Msza 
św. o godz. 7 rano, o 
czym zawiadamia

RODZINA 
33201g

Dnia 8 października 1959, zmarł, przeżywszy 
lat 86, nasz ukochany ojciec, teść i dziadek, śp.

Aleksy Lisiecki
artysta-malarz

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 10 bm. o godz.
16 z kaplicy cmentarnej w Starołęce 

o czym zawiadamia pogrążona w smutku
RODZINA

33696g

trolno-Pomiarowa 
miejscu.

waga do oglądania na

Zleceniodawca zastrzega sobie prawo dowol-
nego wyboru oferenta. K776S

LESZCZYŃSKA FABRYKA OKUĆ 
BUDOWLANYCH P. P.

Leszno — ul. Dąbrowskiego 1

OGŁASZA PRZETARG
na wykonanie

czterech form do wyprasek bakelitowych 
bez dokumentacji konstrukcyjnej.

W przetargu mogą wziąć udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne. Ry­
sunki detali do wglądu w Dziale Gł. Techno­
loga.

Termin wykonania form do 31. XII. 1959 r.
Oferty przesyłać należy na adres LFOB do

dnia 24. X. 1959 Otwarcie ofert nastąpi

Leszczyńska Fabryka Okuć Budowlanych za­
strzega sobie prawo wyboru oferenta. K7759

Sprzedam tanio komplet­
ne urządzenie kowalskie. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
33435g.
Sprzedam rower wyścigo­
wy „Diamant”. Matejki 5 
m. 15. Wilczewski.

33431g
Futro nowe zagraniczne 
sprzedam. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń Świer­
czewskiego 3 dla 33433g.
Bagażówkę „Warszawa” 
sprzedam. Poznań-Antoni 
nek, ul. Miłowita 8.

33437g
Wózek dziecięcy głęboki 
sprzedam. Poznań, Lipo­
wa 4, dzwonić trzy razy. 

' ’ 33443g
Palto damskie zimowe, 
czarne najlepszego, mate­
riału sprzedam, kwiato­
wa 5 m. 5. 33449g
Okazyjnie sprzedam ro- 
Xver młodzieżowy. Szysz- 
kowskiego 4, Głowiak. 
godz. 15—17. 334aOg
Skóry baranie uszlachet­
nione popielate, brązowe 
na błam sprzedam. Po­
znań, Gwardii Ludowej 
41a m. 26. 33451g
Sprzedam silnik elektrycz 
ny krótkozw. 380 V. 1400 
obr./min. 7,5 KM. Dąbrów 
ka Wlkp., ul. Główna 25. 

33454$
Sprzedam krzesła, stoliki, 
bufet, lodówkę i kuchen­
kę gazową. Towarowa 34 
bar ..Auto-Stop ’. 33457g
Sprzedam bufet pokojo­
wy i pralkę akustyczną. 
Poznań, Chełmońskiego 15
m 2a. 33460g

Zakopane! Mieszkanie pię 
ciopokojowe, 10 pokoi 
pensjonatowych, domek 
jednorodzinny, wolne, wy 
łączone, parcelę budowla­
ną sprzedamy bezpośred­
nio. Zakopane I. Skrytka 
133. 33376g
Toruń! mieszkanie samo­
dzielne. dwa pokoje, kuch 
nia. centralne ogrzewanie, 
centrum miasta, zamienię 
na podobne Poznań lub 
Śrem. Oferty Śrem — A-
pteka. 26462p
Dwa pokoje, kuchnia, do 
zorstwo i opalanie central 
nego ogrzewania zamienię 
na pokój z kuchnią bez 
dozorstwa. Dąbrowskiego 
46 administracja. 33386g

Garaż odstąpię (Winiary 
■ 100 ha. od linii tramwajo­
wej 11). Oferty Biuro O- 
głoszeń Świerczewskiego 
3 dla 33390g.
Poszukuję lokalu na war- 
sztat piekarski lub Inny, 

’2—3 lokale. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 33393g.

Dwa pokoje słoneczne, 
balkon z używaniem, przy 
należności, zamienię na 
samodzielny pokój z kuch 
nią. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 33396g.
Magister chemii poszu­
kuje pokoju na rok. Na­
leżność zapłaci z góry. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
33398g. __________ _____
Zamienię pokój z kuch­
nią na większe. Warunki 
korzystne. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, .Świerczewskie­
go 3 dla 33407g.

Sprzedam okazyjnie ko­
nia i wóz tonówkę. Szcze 
pankowo, Widawska 21, 
Rogala. 33461g
Skodę 1102. dźwig - lewar 
(piesek) sprzedam. Po­
znań, Czechosłowacka 55,

Mieszkanie 1 i pół poko­
jowe (34 m! i 8 mi) z przy 
należnościami IV ptr. w 
centrum zamienię na więk 
sze. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 33408g.

godz. 17—18. 33462g
Sprzedam okazyjnie no­
wą maszynę dziewiarską 
„Busch” 2-płytową. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 . 334 66g
Sprzedam warsztat pro­
dukcyjny branży metalo­
wej oraz odstąpię lokal. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. 3.3472g

pierwszą Lokale
Poszukuję pokoju (dla 
studenta medycyny) w 
kulturalnym domu z wy­
żywieniem lub bez. Ofer­
ty Częstochowa, skrytka 
pocztowa 203. K7743

f " ™
Dnia 8. 10 br., zakoń­

czył swe pracowite ży­
cie, założyciel oraz 
długoletni prezes i 
dyrygent Koła Śpie­
waczego „Hejnał” Po­
znań - Starołęka, od­
znaczony Złotą Odzna­
ką Spiewactwa, śp. 

Aleksy Lisiecki
Cześć Jego Pamięci!
Pogrzeb odbędzie się 

w sobotę, dnia 10 bm. 
o godz. 16 na cmen­
tarzu w Starołęce.

Koło Śpiewacze 
„Hejnał”

Poz.nań-St-arołęka 
33708g

Kupię mieszkanie wyłą­
czone, również spółdziel­
cze. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 33429g.
Kupię mieszkanie wyłą­
czone z kwaterunku. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
334 34g.
Zamienię pokój z kuch­
nią w Śremie na podobny 
w Poznaniu lub okolicy 
względnie «a pokój jedno 
osobowy. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 33445g,

Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska” 
w Ostrorogu ogłasza przetarg ograniczony na 
sprzedaż samochodu ciężarowego marki „Bed­
ford”. Przetarg odbędzie się w dniu 23. X. 1959, 
o godz. 9 w GS w Ostrorogu. Cena wywoławcza 
samochodu wynosi 49.000 zł. Przystępujący do 
przetargu zobowiązani są do złożenia w kasie 
GS wadium w wysokości 10?o ceny wywoław­
czej. W razie niedojścia przetargu do skutku w 
wymienionym terminie, następny II przetarg 
odbędzie się w dniu 27. X. 1959 r., a gdy ten 
nie dojdzie do skutku, III przetarg odbędzie się 
w dniu 30. X. 1959 r. Cena wywoławcza II prze­
targu obniżona zostaje o 40%, w III przetargu 
o 75% Samochód oglądać można w terminie 
do dnia przetargu za wyjątkiem niedziel i świąt
w GS w Ostrorogu od godz. 8. K7760
Gmlnna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska” 
w Dopiewie ogłasza przetarg nieograniczony na 
malowanie ścian konstrukcji drzewnej magazy­
nu zbożowego preparatem konserwacyjnym.
Materiał dostarczy wykonawca. Oferty 
dać mogą przedsiębiorstwa państwowe, 
dzielcze i prywatne do dnia 18. X 1959 
strzegamy sobie prawo wyboru oferenta.

skła- 
spół- 

r. Za- 
K7798

Parcele przedmieście Po 
znania, Przeźmierowo — 
komunikacja miejska od 
15.000,— zł na dogodnych 
warunkach ^spłaty oraz 
wiele innyon parcel pole-

Bramy, furtki, słupki par- 
kanowe, kompletne •par- 
kanienia wykonuje Po­
znań, Dąbrowskiego 42,
warsztat. 328Mg

ca Krzesiński, 
czews kiego 1.

Swier-

Sprzedam w Lesznie par­
celę budowlaną 1111 m*. o- 
płotowaną, zadrzewioną z 
wodociągiem. Zgłoszenia: 
Jan Sztul. Leszno, Zaką-

Garbowanie, uszlachetnia­
nie skór baranich, bo­
brów, Łukasik. Poznań, 
ul. Dworkowa 14. 30857g

tek 2. 27197p
Spiesznie sprzedam do­
mek jednorodzinny, masy 
wny, wolny oraz 6 mórg 
ziemi blisko Szamotuł. A- 
dres wskaże Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3. 

27218p
Sprzedani 1 i pół ha pod
parcelację Umultowo,
wzgl. zamienię na domek 
z dopłatą. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 33380g.
Sprzedani domek jednoro 
dzinny nad jeziorem, 18 
km od Poznania, ewen­
tualnie wolne mieszkanie. 
Adres wskaże Biuro Ogło 
szeń Świerczewskiego 3 

334 32g
Stodołę drewnianą nową 
sprzedam (z rozbiórki). — 
Dzierżyńskiego 3 m. 1.

33392g

Lekarskie
Dr Witold Bernacki, le- 
karz-homeopata, wznowił 
przyjęcia codziennie o- 
prócz środy i soboty od 
godz. 16—18. ul. Roose- 
velta 10. 33424g

Wspólniczkę do prowadzę 
nia punktu usługowego 
(reperacje, plis itp.) po­
szukuję. zezwolenie oraz 
lokal przy Rynku Jeżyc­
kim posiadam. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 33413g.

Wypożyczam porcelanę, 
szkło na zabawy, uroczy­
stości. Poznań, Żydowska
33. 33375g

Gręplujemy odręcznie na 
kołdry wełnę wtórną, sta 
re kołdry. Poznań. Dę­
bińska 12 (Most March­
lewskiego). 33351$

Welony, 
haftuję, 
szyję,

suknie, bluzk i
koszule męskie 

wstawiam nowe
kołnierzyki. „Avira”, Stru
sia 11. 33528g

Udział (60 proc.) w czyn­
nej cegielni w Poznaniu, 
z powodu wyjazdu odstą­
pię. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 33438g.

Sprzedam domek jedno­
rodzinny z ogrodem w 
Kaliszu przy ul. 23 Stycz 
nia 52. Hetmanowski Jó­
zef, Kalisz Wlkp., ul. 23 
Stycznia 52 . 25368p
7,40 ha ziemi sprzedam 
bez budynków pow. Gnie 
zno, cena 45.000 zł. Wia­
domość: Sporna. Gniez­
no, Dalki, Okrężna 18.

32841g
Willę w Lesznie — sprze­
dam. Oferty 24007 „Prasa” 
Kraków, Rynek 46. K7797
Parcelę 1000 m2 zadrzewio 
ną. opłotowaną, gaz. wo: 
da z planem zabudowy 
willowej w okolicy Ście­
giennego a Grunwaldz­
kiej sprzeda właściciel. 
Oferty Biuro Ogłoszeń,
Świerczewskiego 3 

I 33418g.
dla

Fotografie nagrobkowe — 
wysoki połysk. Chrapkow 
ski, Warszawa, Wspólna 
35. Informacje listownie. 

K6131
Garbuję, farbuję, uszla­
chetniam skóry baranie, 
inne futerkowe. Adam 
Czyż, Poznań, Mokra 17a 
narożnik Wronieckiej.

25043g
Radioodbiorniki krajowe 
i zagraniczne, bateryjne 
sieciowe, uniwersalne na 
prawia, zestraja, uzupeł­
nia w lampy szybko, fa-
chowo tanio. Dypl.
mistrz radiomechanik Ed 
ward Sieradzki. Upraw* 
niony Warsztat Rzemieśl­
niczy, Poznań, Głogowska 
50 w podwórzu. (Przy Do 
mie Handlowym Delika­
tesy). Pierwszeństwo pro-
wincja. 315l9g.

Wdowiec lat 60, bez nało­
gów z córeczką lat 11, po­
siadający nieruchomość, 
pozna panią z mieszka­
niem we własnym domku 
jednorodzinnym w celu 
matrymonialnym. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 33345g.
Pani lat 35 z sześciolet­
nim synkiem, posiadająca 
nowe komfortowe miesz­
kanie oraz pewne oszczęd 
ności, pozna kulturalnego 
religijnego pana do lat 45. 
Rozwiedzieni wykluczeni. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 33370g.
Samotny, rozwiedziony,

gijny rzemieślnik, na sta 
łej posadzie w Poznaniu, 
lat 47, bez nałogów, po­
szukuje panny lub wdo­
wy do lat 40, nawet z 
dzieckiem, z mieszkaniem 
lub bez. w celu matrymo­
nialnym. Oferty tylko po­
ważne wraz z fotografią, 
za zwrot których ręczę, 
przesłać do Biura Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 33373g.

„GŁOS WIELKOPOLSKI” Redakcja: Poznań, ul. Grunwaldzka 19 II ptr. Telefony: centrala 611-21 (łączy wszystkie działy redakcji i wydawnictwa): sekretariat redakcji 657-76 w godz. 8—18; redaktor 
naczelny 657-76; sekretarze redakcji 648-85; dział łączności z czytelnikami 657-18; dział miejski 659-39; redakcja nocna 629-52. Sekretarze redakcji przyjmują codziennie w godz. 14—15. Biuro
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Prawo i życie

Ochrona sędziego sportowego
T? az po raz się zdarza, że wyprowadzeni z równowagi mło 
-LV dociani widzowie meczów piłki nożnej, a nawet sami 
gracze, wyładowują swe niezadowoleęie z decyzji sędziego 
sportowego bezpośrednio na jego osobie. I oto wyłoniło się 
pytanie, czy sędzia sportowy chroniony jest przez prawo 
tak jak urzędnik, czy też tak jak każdy obywatel?

Różnica jest istotna, bo np. 
za uderzenie obywatela lub 
jakiekolwiek inne naruszenie 
jego nietykalności cielesnej 
grozi kara aresztu do roku lub 
grzywny, za dopuszczenie się 
zaś czynnej napaści na urzęd­
nika podczas lub z powodu 
pełnienia przez niego obowiąz
ków służbowych Kodeks
Karny przewiduje karę wię­
zienia do lat pięciu.

Na wysunięte na wstępie 
pytanie Sąd Najwyższy od­
powiedział, że sędzia spor­
towy nie może być trakto­
wany jako urzędnik i nie 
korzysta też z wzmożonej 
ochrony, jaką prawo karne 
zastrzega dla osoby urzędo­
wej podczas lub z powodu 
pełnienia przez nią obowiąz­
ków służbowych.
W uchwale swej Sąd Naj­

wyższy stwierdził, że osoby 
zatrudnione w komitetach kul 
tury fizycznej przy prezy- 
dniach rad narodowych są nie­
wątpliwie urzędnikami, nie są 
natomiast urzędnikami osoby 
delegowane przez właściwe ko 
mitety kultury fizycznej do

Dla kandydatów 
na sędziów 1-a

Kolegium Sędziów Poznań­
skiego Okręgowego Związku 
Lekkiej Atletyki organizuje w 
listopadzie kurs dla kandyda­
tów na sędziów lekkoatletycz­
nych. Zgłoszenia kandydatów 
przyjmuje sekretariat POZLA 
(plac Kolegiacki 17, pokój 109, 
tel. 82-81, w. 124) do dnia 25 
października br. (na)

wykonywania czynności sę­
dziego sportowego w rozgryw 
kach o mistrzostwo między 
drużynami piłki nożnej.

Według statutu Polskiego 
Związku Piłki Nożnej sędzie­
mu sportowemu przysługują 
na boisku bardzo szerokie 
uprawnienia w zakresie prze­
strzegania przepisów gry. Za 
niestosowanie się do zarzą­
dzeń sędziego zawodnikowi 
grożą kary dyscyplinarne — 
od upomnienia aż do wyklu­
czenia ze Związku. Mimo to 
funkcja sędziego sportowego 
ma charakter społeczny, a nie 
urzędowy.

Zapewne, funkcja ta w za­
wodach sportowych jest bar­
dzo ważna, toteż w razie np. 
uderzenia sędziego przez nie­
zadowolonego z jego decyzji 
zawodnika, a więc popełnie­
nia przestępstwa ściganego z 
oskarżenia prywatnego, proku­
rator w interesie publicznym 
może objąć oskarżenie i w ten 
sposób winny będzie pociąg­
nięty do odpowiedzialności 
karnej niezależnie od skargi 
dotkniętego sędziego. Nie 
zmienia to jednak postaci 
rzeczy: sędzia sportowy chro­
niony jest przez prawo karne, 
jak każdy obywatel, a nie jak 
urzędnik. W. N.

Koszykarze Slavii 
w Poznaniu

W dniu wczorajszym w go­
dzinach wieczornych przybyli 
do Poznania koszykarze Sla- 
vii z Bratysławy, którzy roze­
grają w dniu dzisiejszym o 
godz. 19 i w niedzielę o godz. 
12 dwa spotkania z koszyka­
rzami Warty w hali KS „Le­
cha” przy ul. Matejki. t,m. n.)

Sobota, 10 października
Godz. 14 — Eliminacje szermiercze. 

Sala przy ul. Kolejowej.
Godz. 15.30 — Międzynarodowy mi­

tyng lekkoatletyczny ZS Gwar- 
. dia. Stadion im. 22 Lipca.

Godz. 18 — ENERGETYK — TUL 
(Finlandia). Międzynarodowe za 
wody zapaśnicze. Sala przy ul. 
Grobla 15.

Godz. 19 — GRUNWALD — POLO­
NIA Leszno. Zawody bokser­
skie o mistrzostwo klasy A. 
Sala przy ul. Marcelińskiej.

Paźdz.

10
sobota

Imieniny 
Franciszka, 
Pauliny

Słońce: 
wsch.: g. 5.51 
zach.: g. 16.52

W POZNANIU:
OPERA — g. 19 „Krutniawa”; — 

POLSKI — g. 19 „Nie igra się z mi­
łością”; NOWY — g. 19 „Nora”; 
OPERETKA — nieczynna; SATY­
RY — nieczynny; MARCINEK — 
g. 16.30 „Dziadek Zmruż Oczko”.

W WOJEWÓDZTWIE:
KALISZ — „Mąż Fołtasiówny”; 

MIKSZTAT — „Ożenek”; BOREK 
„Dziewczyna sędzią”; BRDÓW — 
„Nie ma sprawiedliwych”.

Kina
W POZNANIU I W POWIECIE:
APOLLO — g. 10, 12.30, 15.45, 18 

i 20.15 „Ich wielka miłość” (amer.- 
franc., 18 1.); BAŁTYK — g. 15.30, 
18, 20.30 i 23 „Mściciel z Laremie” 
(ameryk., 16 1.); CZTERNASTKA — 
g. 10, 12.30, 15, 17.30 i 20 „Inspekcja 
pana Anatola” (polski, 16 1.); DOM 
KULTURY MO — g. 15, 17.30 i 20 
„Dr Corda aresztowany” (niem., 
18 1.); GWIAZDA — remont; HUT­
NIK — g. 16.45 i 19 „Pan Anatol 
szuka miliona” (polski, 16 1.); g. 
14.45 „Miasto nieujarzmione” (pol­
ski, 7 1.): MALTA — g. 16—20 „Ta­
kich dwóch jak nas trzech” (franc. 
18 B; MINIATURKA — g. 15.45, i« 
i 20.15 „Zakazany owoc” (franc., 
18 1.); MUZA — g. 10, 12.30, 15. 17.30 
i 20 „Pieśń marynarzy” (niem., 16
].); OSIEDLE 16—20
narz z „Komety” (radź.
PANCERNI AK g. 20

i „Mary- 
12 1.); — 
„Zemsta

zza grobu” (franc., 18 1.); PIAST 
g. 17 i 19 „Baza ludzi umarłych” — 
(polski, 18 1.); RIALTO — g. 10.30, 
13, 15.30, 18 i 20.15 „Trapez” (USA, 
12 1.); SCALA — g. 16—20 „Mary­
narzu strzeż się” (ang., 14 1.); —

Udany występ 
piłkarzy Olimpii
Piłkarze Olimpii rozegra­

li w NRD dwa spotkania. 
W Zelów zmierzyli się z re 
prezentacją Frankfurtu 
n/Odrą wzmocnioną kilko­
ma zawodnikami Drezna. 
Wygrali zawodnicy Olim­
pii 2:1, zdobywając bramki 
przez Adama Łakomego. W 
drugim meczu z I-ligowym 
zespołem „Forischritt” wy­
nik był bezbramkowy. Za­
wodom we Frankfurcie 
przyglądało się przeszło 10 
tys. widzów. (x)

Lekkoatletki (w kolejności od lewej) Kan Hvi-er (Korea), 
Meyer (NRD), Fota (Rumunia), Orban (Węgry), Stolzowa 
(CSR) i Dzen Yu-zu (Chiny) na starcie eliminacji w biegu 

na 100 metrów.

Mityng Gwardii rozpoczęty
Po pierwszym dniu prowadzi ZSftil

Piękną oprawę otrzymały międzynarodowe zawody lek­
koatletyczne zorganizowane dla uczczenia XV-lecia 
Milicji Obywatelskiej przez Gwardyjski Klub Sporto­

wy Olimpia w Poznaniu. Na bogato przybrany we flagi Sta­
dion im. 22 Lipca przy dźwiękach orkiestry wojskowej w róż­
nokolorowych dresach wkroczyły reprezentacje 10 państw. 
Na czele każdej ekipy szli chorążowie z flagami poszczegól­

nych państw i federacji.

Przemówienie powitalne do 
zawodników i licznie zgroma­
dzonej publiczności wygłosił 
przewodniczący Federacji 
Sportowej Gwardia — płk Wł. 
Sienkiewicz, który dokonał 
również oficjalnego otwarcia

Taki sam czas w drugim 
przedbiegu miała Giseła Bir­
kenmeyer (NRD). Pomiędzy 
tymi zawodniczkami rozstrzyg 
nie się dzisiaj walka o złoty 
medal. Zagrozić im może chy-

mityngu, po czym 
odegrali hejnał, 
skomponowany na 
Dziewczęta (kilka

fanfarzyści 
specjalnie 

tę imprezę, 
w strojach

regionalnych), wręczyły kie­
rownikom ekip wiązanki kwia­
tów i proporczyki.

W pierwszym dniu ukoń­
czono osiem konkurencji. Fi­
nały biegów na 100 m kobiet 
i mężczyzn przełożono ze 
względu na zapadający zmrok 
na dzisiaj, godz. 15.10.

W biegu na 100 m, rekordzii- 
stka świata na 400 m — Maria 
Itkina (ZSRR) uzyskała 11.9.

Żużlowcy szwedzcy 
jednak przyjeżdżają
Po wielu komplikacjach i zmianach terminu między­

narodowe zawody na żużlu Dackarna (Szwecja) — Unia 
Leszno odbędą się ostatecznie jutro o godz. 15 na Sta­
dionie im. Alfreda Smoczyka w Lesznie. Informację tę 
przekazał nam telefonicznie wczoraj w godzinach popo­
łudniowych sekretariat leszczyńskiej Unii, (m)

TĘCZA — g 16 „Biała grzywa” — 
(franc., 7 1.); g. 18 i 20 „Pociąg” — 
(polski, 18 1.); WARTA — g. 10—20 
„Mordercy są wśród nas” (niem., 
18 1.); WOJSKOWE — g. 17.30 1 20 
„Rancho Texas” (polski, 18 1.); —
FOTOPLASTIKON od g. 9-
„Rzeźba Pałacu Luksemburskiego'
RUSAŁKA (SWARZĘDZ)
„Dziadek Hassan” (radź.
17 i 19 „Panna Julia” i

— g- 15
7 1.); g.

(szwedzki,
18 1.); ZNICZ (Lasek) —g. 19 „Wol­
ne miasto” (polski, 14 1.); WCZA-
SOWICZ 
,.Helena 
lat).

W

(Puszczykowo) — g. 19.15
1 mężczyźni” (franc., 18

WOJEWÓDZTWIE:
GNIEZNO Polonia: „Pociąg”

(połski, 18 1.); Lech; „Niepotrzeb-
ny” (franc., 18 1.); KALISZ — Sy-
rena: „Dziwne i 
(franc., 18 i.); 
sen” (szwedzki,

życzenie p. Barda”

„Akt oskarżenia’

Wolność: 
16 1.); 

’ (amer.,
LESZNO — Panorama; 
do wszystkiego” (amer.

„Letni 
Stylowe: 
18 1.); — 

.Gosposia

OSTRÓW — Roma: „Szantaż” (nie 
miecki, 18 1.); Słońce: „Ochotnicy” 
(radź., 14 1.); PIŁA — Iskra: „Trze 
cia licealna” (włoski, 16 1.).

Radio
PROGRAM I

15.30 — z życia ZSRR; 16.05 — 
aud. aktualna; 16.15 — sobotnie 
popołudnie; 17 — dla dzieci star­
szych; 17.30 — Tydzień Muzyki
NRD; 18.05 — Radiowa Spółdzielnia 
Satyryczna; 18.25 — wędrówki mu­
zyczne po kraju; 19.05 — śpiewa 
„Mazowsze”; 19.15 — aud. literac­
ka: 19.30 — mel. tan.; 20.26 — sport: 
20.30 — wieczór z gongiem; 22 — 
muz. tan.; 23.10 — muz. tan.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 14, 16, 18, 
20 i 23.

PROGRAM II (POZNAN)
15.30 — dla dzieci; 16 — mieszan­

ka muzytzna; 16.25 — z dawnej 
muzyki polskiej; 16.45 — fel. red. 
.1. Grżędzielskiego; 17.20 — piosenki 
franc.; 17.35 — radioexpress; 17.50 
co przynosi jutrzejsza niedziela 
sportowa; 17.55 — „Kominki wiel­
kopolskie”; 18.25 — aud. aktualna; 
18.35 — muŁ i aktualn.; 19.05 —

ba 
CSR

jedynie reprezentantka 
— Stolzowa (czas 12.0).

i
Najlepsze czasy w przedbie- 
gach na 100 m mężczyzn uzy­
skali Andrzej Zieliński (Pol­
ska) — 10.6 i Bondarenko 
(ZSRR) — 10.7. Pojedynek 
tych dwóch sprinterów zapo­
wiada się bardzo ciekawie.

Dużą niespodzianką było 
przekonywające zwycięstwo 
Chinki Jan-Maj-zu w skoku 
wzwyż — 1,65 m. Jedyny zło­
ty medal dla naszych barw 
zdobył na 200 m ppł., dobrze

(NRD) — 11.9 przed Wietrową 
(ZSRR), III — Itkina (ZSRR) — 11.9 
przed Heldt (Węgry). Zawodniczki 
te rozegrają finał. 109 m męż­
czyzn: I przedbieg — Bondarenko 
(ZSRR) — 10.7 przed Zwolińskim 
(Polska), II — Zieliński (Polska) — 
10.6 przed Gad Dzen-ciuan (Chiny) 
i III — Żubriakow (ZSRR) — 10.8 
przed Wenzelem (NRD). 400 m ko­
biet: I przedbieg wygrała Itkina 
(ZSRR) 55.5 przed Sin Kym-Dam 
(Korea) i Bansagi (Węgry), II 
przedbieg Lewicka (ZSRR) — 57.5 
przed Meyer (NRD) i Li En-Hvi 
(Korea). Zawodniczki te zmierzą 
się dzisiaj w finale.

Poza tym dzisiaj odbędą się 
następujące konkurencje fi­
nałowe: KOBIETY — skok w 
dal, pchniecie kulą, 100, 200 
i 400 m. MĘŻCZYŹNI — rzut 
młotem, skok w dal, 3000 m 
z przeszkodami, 100 m i 4X 
100 m.

Wynik na dobrym poziomie 
światowym osiągnął znany 
trójskoczek radziecki Witold 

Kreer.

zapowiadający się Koman
Muzyk. Sukces jego nagrodziła 
publiczność dużymi brawami. 
Zdobywcą srebrnego medalu 
dla Polski, po ciekawie roze­
granym biegu na 1500 m zo­
stał Wladyczański. W trójsko- 
ku atak radzieckich trójskocz­
ków na rekord Fiedosiewa 
(16.70) nie powiódł się.

Po ośmiu konkurencjach 
pierwszego dnia w punktacji 
zespołowej prowadzi ZSRR — 
40 pkt., przed NRD — 26, Ru-

Tadeusz Paczkowski
Zdjęcia — K. Przychcdzki

Do mety jeszcze dwa okrąże­
nia. W biegu na 1500 m pro­
wadzą Repin Związek Ra­
dziecki (nr 153) przed później­
szym zwycięzcą Lajosem Ko- 
vacsem Węgry (nr 130). W ty­
le (nr 195) Polak Wladyczański.

„Czuję to, czego ty nie czujesz”; 
19.15 — radzieckie mel. filmowe; — 
19 30 — „Matysiakowie”; 20 — spra 
wozdanie z Lekkoatletycznej Spar­
takiady „Gwardii”; 20.10 konc. ork. 
i chóru PR w Krakowie; 20.35 — 
korespondencja z zagranicy; 20.50 
Hajdu Julia: fragmenty suity ta­
necznej; 21.27 — sport; 21.40 — gra

munią 
ską po 
— 13 i 
rea i

— 21, Węgrami i Pol-
17, CSR — 15, 
Bułgarią — 3 
Mongolia nie

żadnego punktu.
Najlepsze wyniki 

tabeli wielobojowej w

Chinami 
pkt. Ko- 
zdobyły

według 
konku-

rencji kobiet uzyskały: Maka-

Pozn. 
aud. ■
22.24 - 
reski”

15-tka Radiowa; 22 — III 
■ „Rapsodie węgierskie”; —
mel. rozr.; 22.30 — „Humo-

Zoszczenki; 23
tan.; 24 — muz. tan.

Wiadomości: 5.30, 6.30, 7.30, 
12.04, 15, 17.30, 19, 21 i 23.50.

T elewizia

8.30,

POZNAŃSKA
16 — dla dzieci — „Uczeń Czar­

noksiężnika” — transm. z Teatru 
Klasycznego w W-wie; 18 — tele- 
arkusz poetycki; 18.20 — przerwa;
18.55 — , 
dziennik

,Nie tylko dla pań”;.19.30

wa; 20 —
NRD; 22 
estrada

19.50 tele-foto-wysta-
konc? z okazji 10-lecia 
— wiadomości; 22.05 —

„Było nie było”.
muzy ezno-li ter acka

Wvstawv
W POZNANIU:

BIBLIOTEKA GŁÓWNA U AM — 
g. 8—29 „Wrzesień 1939 w dokumen 
tach i literaturze”.

SALA WYSTAWOWA PTF (ul.
Paderewskiego) —
„Wystawa 
czej”.

CBWA -

fotografii
10—13 i 16—19 

i przyrodni-

„Odwach” — g. 10—18
„Wystawa plastyki norweskiej”.

Dyżury nełnia
W POZNANIU:

SZPITAL KLINICZNY IM. SWIĘ 
CICKIEGO — chirurgia — ul. Przy 
byszewskiego 49, teł. 624-17; SZPI­
TAL MIEJSKI IM. RASZEI — 
wewn. — ul. Mickiewicza 2. tel. 
81-96; WOJ. SZPITAL DZIECIĘCY 
— chir. dzieć. do lat 14 — ul. Św. 
Józefa 8/9; APTEKI; Dzierżyńskie­
go 144, Głogowska 72, Ostroroga 6, 
Dąbrowskiego 76, Rynek Sródecki 
1, 23 Lutego 18 i Główna 53.

rowa 
m — 
sce 
NRD

(ZSRR) w oszczepie 49,91 
1043 pkt., a drugie miej-
przypadło zawodniczce

Behr, również w o-
szczepie 49,08 m — 1028 pkt. 
W konkurencji mężczyzn dwie 
najlepsze noty uzyskali trój­
skoczkowie: Kreer (ZSRR) 
16,07 m = 1260, pkt., Gorjajew 
15,78 m — 1164 pkt.

Wyniki techniczne finałów ko­
biet: rzut oszczepem: 1) Makaro- 
wa (ZSRR) 49,91 m, 2) Behr (NRD) 
— 49,08 m, 3) Schwalbe (NRD) — 
45,63 m; skok wzwyż: 1) Yan May-
zu (Chiny) — 
(NRD) — 1,55 
(CSR) — 1,55 r

MĘŻCZYZN!

1,65 m, 2) Lenzke 
m, 3) Slazakoya

(ZSRR) 16,77
kula: Grigałka

m, 2) Stokłosa
(CSR) — 16,43 m, 3) Iwtnow (Ru­
munia) — 15,77 m; 400 m: 1) Sud- 
rigean (Rum.) — 48,4, 2) Mer 
(ZSRR) 48,5, 3) Kliembt (NRD) 
48,6; trójskok: 1) Kreer (ZSRR) — 
16,07 m, Gorjajew (ZSRR) 15,70 m,
3) Thierfelder (NRD) 14.91 m;
200 m ppł.: 1) Muzyk (Polska) 24,1,
2) Lian Szi-cian (Chiny) 24,2,
3) Eatruch (ZSRR) — 24,3; 1500 m 
1) Kovacs (Węgry) 3:49.3, 2)' Wła- 
dyczański (Polska) — 3:51.4, 3) Kiss 
(Węgry) 3:51.5; 5000 m 1) Gresceseu 
(Rum.) 14:43.8. 2) Rudolf (CSR), 
3) Mann (NRD).

Przedbiegi 100 m kobiet wygrały: 
I — Stolzowa (CSR) — 12.0 przed 
Meyer (NRD), II — Birkenmeyer

Dookoła Poznania
Komisja Turystyki Kolar­

skiej Poznańskiego Okręgowe­
go Związku Kolarskiego orga­
nizuje w najbliższą niedzielę, 
11 bm wycieczkę1 rowerową do 
okoła Poznania. Zbiórka za­
interesowanych o godz. 10 
przed Starym Ratuszem.

»as
Największą niespodziankę sprawiła wczoraj Chinka Yan 
May-zu, która w skoku wzwyż osiągnęła dobry wynik — 

165 cm.


